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większością głosów KRN przy 46 wstrzymujących się PSL-owcach 
Głosowanie ludowe 


Z Warszawy donoszą: 


bradach X sesja Krajowej Rady Na 
rodowej, została wczoraj, zamimięta 
obszernym przemówieniem Prezy- 
denta. Bieruta. 


Debaty zarówno w drugim jak i 
ostatnim dniu obrad przybierały 
_"ieraz dość burzliwy charakter. 


Na temat poszczególnych zagad- 
nień, poruszonych przez posłów w 
dysknsji, udzielił koncowych wyjaś- 
nień Premier, tow. Osóblko-Moraw- 
ski, który w konkluzji stwierdził, że 
Rząd Jedności Narodowej będzie 
kontynuował politykę PKWN. In. 
nej drogi dla Polski nie widzimy— 
oświadczy} Premier. 


| > OW RE RY S] 


Marsz. Zymierski 


w Berlinie 

BERLIN (PAP), W dniu 28 bm. 
przybył do satabu grupy radziec- 
kich wojsk okupacyjnych w Niem- 
czech Naczelny Dowódca Wojska 
Polskiego, marszałek Miehał Żymiez 
ski. Naczelnemu Dowódey towatzy- 
szyli szef sutabu goneralnęgo W. P. 
gen. broni Władywław Kotczye, gen. 
brygady Stanisław  Zawadski oraz 
szef misji-wójskowej ZSRR w Pol- 
sce gen, mjr. Maslow. 


Marsz. Żyrmieraki w imieniu Pre- 
zydium Krajowej Rady Narodowej 
udekorował  kilkudzierięcin geneta- 
łów i wyższych oficorów sztabu rą- 
dzieckiego, b. dowódców I Frontu 
Białoruskiego — krzyżami Grunwal 
du, orderami Virtuti Militari i me- 
dalami „Za Warszawę 19891948", 
„Zza Odrę — Nisę — Bałtyk”, — 
Wśród odzmaczonych na pierwasym 
miejscu amalośli się — głównodówo- 
dzący grupy radriedkich wojsk oku- 
pacyjnych w Niemczech gen. armii 
Sokołowski. Nazajutrz marsz, Ży- 
mierskj przybył do Polskiej Misji 
Woejekowej przy Sojusmniesej Ra- 
dzie Kontroli w Berlinie. Następnie 
zwiedził Berlm, W godzinach popo- 
łudniowych Naczelny Dowódca W. 
P. wraz z towarzyszącymi mu ĝe- 
nerałami odleciał do Warszawy. 


Krosika polityczna 

WARSZAWA (PAP). Wisemini- 
ster Spraw Zagranicznych Zy®- 
| munt Modzelewski przyjął w ponie- 
dsiałek, dnia 20 kwietnia br. amba- 


sadora Stanów „Zjednoczonych AP, 


w Warszawie p. Arthura Bliss Lane. 


K> 


shuemnej drogi. 


zabiera pose? Kliszko w imieniu | 


„Po wysłuchamiu expese 


30-go czerwca 


I niech się nikt nie spodziewa, że | pięciu klubów  pomlidkich: PPR,|miora Rządu Jedności Naredowoj 
` Po trsydniowych EERU: | ERTS.. Gdów teza Hi BL, Siv. Pracy i Sw. Demo-|i po przeprowadzeniu  dyalsnoji — 
kratyemsgo j składa wwmiosek nastę. | Krajowa Rada Nerodewa wyraża 
Po wyjaświewiach Premiera głos| pującej treści: 


votum mawfamia Raądowi, 


Ordynacja referendum uchwalona 


kraj podzielony zostanie na obwody liczące po 3000 obywateli 


Jako następmy penkt porządku |na obwody z podaniem dai j godzin|lei projekt ustawy Wzaz z popraw- 


dziennego figuruje rządowy projekt | uzsędowania Komisji 


Głosowania, 


ustawy o przeprowadzeniu głosowa- | terminu i miejsta wyłożenią spisów 


nia lmdewego. Referent poset Kliss- 
ko omawia główne zmaady, na ja- 
kich epiera się ordynacja głosowa- 
ńią ludowego. Głosować będzie każ- 
dy obywatel polski bez różnicy płci, 
który ukończył 21 lat. Dla przepro- 
wadsenia głosowania, cały kraj zo- 
stanie podzielony ma okręgi i obwo- 
dy, przy czym kaśdy okręg obejma- 
je obsaur jednego województwa, każ 
dy zaś powiat dzieli się na obwody, 
liczący najwyżej 3.000  mieszkań- 
ców. Spisy uprawnionyeh de gloso- 
wania, sporządzone przen: zarządy 
miejskię lub gminne, winny być go- 
towe 20-go dnia, licząc od daty wej- 
ścia w życie ustawy. W dmiu-42-im 
zestenie ustalony ostateczny spis u- 
prawnienych do głosowania. Gene- 
ralneęgo Komisarza głosowania lu- 
dowego i jego  zastęprę powołuje 
nazajntre po dniu wejścia w życie 
ustawy Prezydium KRN. Podległy 
generalnemu  komisarzowi aparat 
składa się z okręgowych i obwodo- 
wych komisji. Presydia  powiato- 
wyeh i miejskich Rad Narodowych, 
nie później niż 21-go dnia po wej: 
ściu w żyeie ustawy, opublikują dro 
za plakatów podział danego terenu 


TTELLCU CZUBUKUNZNWUNSANUMNNANEM 


Wstęp 


na 


oraz wnoszenia rokdznacji i smża- 
leń, Głoswwanie jest tajne. 

W kaadym beslu winna być asio- 
na, sa którą głosujący wypełnia kar 
tę glosowania. Głosuje się na urzę- 
dowej karvie, którą głosujący otrzy- 
muje wraz z urzędową kopertę po 
sówierdzeniu, że figuruje w spiwia, 
Odpowiesz na pytania udziela się 
przez wpisanie do karty „task“ lub 
shie" przy czym wyraz „tak“ mo- 
że być zastąpiony krzyżykami, a wy- 
raz „nie“ kreską. Po zamknięciu gło 
sowania komisje obwodowe przywtę- 
pują do ustalenia jege wyników, a 
ze swych czynności sporządzają pro- 
śokół. Komisje okręgowe przystę- 
pują do ustslenia wyników głosows- 
nia w terminie trzech dni po głoso- 
waniu i przesyłają peotokół ze 
swych czynności wraz z materiałem 
generalnemu komisarzowi. 

Poget Kacnmarezyk (PPS) imie- 
niem klubu OM TUR wnosi o na- 
stępującę sformułewanie odpowied- 
niego punktu art, 1. „Prawo głosu 
mają ci obywatele, którzy ukończyli 
Ż1 rok-życie w dniu głosowania”. 

Raferent poseł Eilszko wypowia- 
da się za przyjęciem poprawki. Z kn 


Dziś o godzinie 18-tej odbędą się uroczyste 


AKADEMIE MAJOWE 


w salach 


TEATRU WOJSKA POLSKIEGO (ul. Jaracza) 

TEATRU POWSZECHNEGO TUR (ul. 11 Listopada) 

C. R. D. K, (uł. Picirkowska) 
w sali Teatru Wojska Polskiego nastąpi wręczenie buławy marszałkow- 


skiej Marezałkowi Roli-Żymierskiamu oraz nagrody literackiej piewcy 
ludowemu poecie Władysławowi Broniewskiemu. 


wszystkie akademie Zza 


Maja maniiesiować będziemy 
przeciwko podżegaczom wojennym? 


zaproszeniami 


ką posia Karesnarczyka  ros:ał 
przyjęty jednogłośnie w duwgim i 
Wasim czytania. 


Repolonizacju 
Ziem "Dizyakowych 


Pasel Sokerski w imiemu  komi- 
sji wymmaniowej i nąrodoweśaowoj 
przedkłada projukt uutawy o oby- 
watelstwie Państwa Polskiego osób 
narodowości polskiej, ramieszkalych 
ną obsrarze Ziem Odzyskanych — 

Ustawa przewiduje, żę prawo o- 
bywatełstorc golskisge  wrzysługuje 
każdej osobe, która nried dniom IPT 
siyeznia 1f45 roku miala na obsza- 
rze Ziem QOdryakanych srale miejsce 
ramiesukaria, udowodniła swą pol- 
ską narodowość przed K misją Wo- 
ryffkacyjną i usyskała na tej ped 
stawie stwierdzenie zw=j polakiej na 
radewośei przez właści vy władzę ad 
maenistsacyjną I-ej imstaneji oraz 
oiya dellaracją wierności naro- 
dowi i Państwu Polskiemu, 

W imieniu Konsieji Prasy i Opie- 
ki Spełeeznej posoł Drzesińałaj przed 
stawił sprawozdanie o erberoch de- 
kretach Raądu' Jednośsit. Narodowej, 
wprowadzających  szerag koreyst- 
nych dla mas pracujących zmian do 
ustawodawabwa soajsinego. 


kóry w. 
Pre |żrudnych warunkach powojennych 


mą za sobą powadnę osiągnięcia mi- 
mo braku wewnętrznej spoistości 
wywołanego  póstawą Polskiego 
Stronietwa Ludowego”, 

Wniogek ton przyjęty został więk. 
szością glosów przy 46 wstrzymują- 
oych się od głosowania PSL-owcach, 

Następnie przyjęto ustawę o gło- 
sowaniu ludowym, o której piszemy 
na inmym miejseu. Referendum od- 
być się ma 30 czerwca rb.. 

Po przemówieniu, wicemin. Modze 
lewa zweferował zasadnicze wyty- 
egne polityki zagraniomej rządu. 
Po jege przemówieniu zabierali 
głos przedstwwieiele klubów pozel- 
skich sldadając deklaracje w spra- 
wie pelityki sagranicznej, 

Sqeagóły tej debaty podajemy 
na str. 2-ej, 


Rotylikacja układu 


z bruisig Jagöstowig 


„WABSŻAWA (PAP). LAK aś 
wieczórnych 
„cba Narodowa ut ście 


uchwaliła ustawę o ratyfikacji n- 


mowy o jaśni i pomocy wra- 
jemnej Rzeczpo! reczna A Pol. 
ską a Fed mą Ludową Repu- 
— Jug 

Uetawa sostała przyjęta jedno: 


By. Faiy bursłiwych wode 
wie urządaśli manifesta. 
ajọ na zę a) hiami i 


sily 
9600 zagazowanych w Kutnie 
KUTNO (ŻAP), W dniu 28 kwiet 
nia w cawartą rocznicę likwidacji 
ghetta w Kutmie odbyła się ureczy- 
stość mienia ku czci ofiar hiklery- 


ant, 

Z obozu w Chełmnie, gdzie zaga“ 
zowśano 9.000 Żydów  kutnowskich, 
przywieziono urnę z popiołami i czę 
fei niedopalonych kości  ludzłcich, 


-|które pochowano na ementarmi ży- 


dowakim, po czym odsłonięto pom- 
nik ku ezci poległych, 

Nad otwartym grobem przemawia 
li starosta, wiceprezoóa MRN, repre- 
zentant Wojska Polskiego dx Fin- 
kelstein, Fogiel, kpt. Goldchar =- 
Wszjliselfisz i in. 


Girul gościem Polski 

PARYŻ (PAP) W ambasadzie 
polskiej w Paryżu odbyło się 
przyjęcie z okamji umania ‚przez 
Rząd Jedności Narodowej rządu 
hiszpańskiego. Obecni byli pre- 
zmydemt Barrio, premier Giral 
i ministrowie. 


KURIER POPULARNY: 


I 


Nz 118 (185) 


Z debat na KRN 


Ostra polemika 
z posłomi £SL 

W dyskusji nad expose tow. pre- 
miera na KRN głos zabrał wice- 
m nister Bieńkowski, który ostro 
polemizował z wywodamj PSL- 
owców. M. in. wieemin. Bieńkow- 
kowski oświadczył: 

W expose swoim ob. Premier 
podkreślił, że na drodze, jaką kro 
czy Rząd Jedności Narodowej ist- 
nieją siły rzucające kłody pod 
nogi, hamujące odbudowę kraju. 

W ciągu krótkićj naszej historii 
przeszkód moglibyśmy wyliczyć 
wiele, — Arc'szewszczyzna, Anders, 
a w kraju sanacyjno - hitlerowskie 
pozostałości, które od pierwszych 
chwil lipca 1944 roku wypowie” 
działy walkę demokracji, odradza” 
jącej się w Polsce. 

Nie od rzeczy będzie. przypo- 
mnieć, że wówczas w jednym obo- 
zie z nimi szli i ci, którzy dziś sta- 
nowią kierowniczy trzon PSL, 


ZASADNICZA RÓŻNICA 

Procesy społeczne mają to do 
siebie, że narastają stopniowo, nie 
postrzeżenie nieraz‘ aby w pewnym 
momencie ujawnić sję jako” coś, co 
stanowi niespodziankę nawet dla 
ich promotorów. 

Sprawa PSL dojrzała, Dojrzała 
dla społęczeństwa, dojrzała dla sa- 
mego PSL. Słusznie jeden z mów- 
ców podkreślił, iż postawa PSL 
stała się już dziś ważnym proble- 
mem. politycznym į problem teh 
musi być rozwiązany. 

Sesja obecna wniosła nowe mo- 
menty, dopowiedziała to co dotych- 
czas dopowiedziane nie było. Do 
czasu można było demokratycz- 
nym frazesem programu, jak list- 
kiem figowym próbować przysła- 
niać sprzeczną z demokracją, czy 
wręcz jej wrogą praktykę, Jednym 
Z takich frazesów jest często po- 
wtarzane zapewnienie, że „między 
nami i wami nie ma- zasadniczych 


różnie*, „różnimy się tylko -w 
szczegółach. 
Ten frazes dziś może wywołać 


już tylko politowanie. Jest różnica 
wielka,- zasadnicza. 

My dążymy. do utrwalenia po” 
zycji Polski na arenie międzynaro- 
dowej, dążymy do zabezpieczenia 
n suwerenności, 

Pytamy, jak nazwać ludzi, którzy 
aprobują wystąpienia takie, jak 
Churchilla czy Bevina, wystąpie” 
nia, usiłujące podważyć fundamen-| 
ty naszego istnienia, które szkalują 
nasze Państwo j dążą do podważe- 
n'a jego roli. Jedno jest pewne, że 
nie można ich nazwać dobrymi Pø- 


lakami, 


BENIAMINEK REAKCJI 

Nie dopuścimy do  praekształce” 
nia Polski w Grecję, do czego dą” 
życie Wy. Wiele rzeczy w stanowi- 
~ "sku PSL į pana Mikołajczyka było 
dotychozas niejasnych. Wielu ludzi 
nie mogło zrozumieć, jak się to 
dzieje, iż stronnictwo rządowe o 
programie, w „którym nie ma 
różnio”,- stało się beniaminkiem 
«ałej reakcji w Polsce, 

Sądzę, że sprawa przestała. być 


humorystyczna, Sprawa stała się 
groźna, sprawa stała się kwestią, 
którą każdy z nas w sumieniu 


swoim rozstrzygnąć musi. 

' Dzień wczorajszy przyniósł wy- 
jaśnienie, postawił kropkę nad „i“. 
Przemówienie posła Bańczyka — 
to niewątpliwie punkt. zwrotny w 
dziejach PSL. 

Znaleźliśmy tam w głównych 
rzutach to samo, eo dotychczas 
czytaliśmy w ulotkach NSZ i 
WiN'u. Słyszeliśmy © dyktaturze 
partii marksistowskej — określenia 
dobrze nam znane z czasów jeszcze 
przed. 1939 r. — z praktyki zarów” 
no sanacji polskiej, jak į hitle” 
rowskiej. 

Oświadczono tu, że bandy mor” 
dujące działaczy  demokratytznych, 
chłopów i_robotników, bandy ra” 
bujące į palące wsie polskie — to 


me interesy z ZSRR 


Wierzymy w pokój i ljczymy na przyjaźń mocarstw, które rozyromiły 
międzynarodowy faszyzm — Aprobuia polityki zagranicznej rządu 


Izba przechodzi do punktu 5 
porządku dziennego — sprawo- 
zdania Ministra Spraw Zagra 
nicznych. .Po przemówieniu wi- 
ceministra Modzelewskiego. skła” 
dali oświadczenia przedstawiciele 
klubów poselskich. , W  imie.u 
IPPS poseł Dobrowolski wyraża 
zadowolenie z zasad i osiągnięć 
polityki zagranicznej rząd«. Ana- 
lizując jej podstawy, stwierdza, 
że słusznie została ona oparta na 
wierze w pokój, 'na sojuszu i 
przyjaźni z pogromicielem mię- 
dzynarodowego faszyzmu 
Związkiem Radzieckim i na przy- 
jaźni z Narodami Zjednoczonymi, 
a wśród nich. przede wszystkim z 
mocarstwami anglo-saskimi, Wia- 
ra w pokój światowy dyktuje 
nam wiarę w Organizację Naro- 
dów Zjedńoczonych. Fakt posta- 
wienia przez) Polskę sprawy zer- 
wania stosunków dyplomatycz- 
nych práóez Narody Zjednoczone 
z rządem Franco, poseł wważa za 
duży wkład Poleski w dziele 
utrwalenia pokoju. Udział Polski 
w konferencji pokojowej mowca 
określa jako wielki i odpowie- 
dzialmy obowiązek. Sprawa tej 
komfenencj to sprawa bezpieczeń- 
stwa i bytu pokoleń ludów 
świata. 


+ Przechodząc do stosunków ze 
Związkiem Radzieckim, poseł z 
radością stwierdza stale pogłębier 
nie się i rozwój naszej współpra” 
cy, wymieniając fakty umowy 


handlowej, współdziałanie w wie- 
lą zasadniczych dla pokoju świa- 
towego zagadriieniach na Radzie 
Bezpieczeństwa, tudzież fakt 
wzmożonej i wusprawnionej Te- 
patriacji, 


Qaezwładnić faszyzm! 

Zagadnienie niemieckie budzi 
w mówcy wiele uzagadnionych 
obaw. W perspektywie istnieją- 
cej sytuacji z tym większą rado- 
ścią wita fakt przyjaźni z Fede- 
racyjną Ludową Republiką Jugo- 
sławii. Tradycyjnie s racji poło” 
żenia geograficznego, mająca po- 
dobne troski co i my Francja 
zdobyła ostatnio” eoraz bardziej 
samodzielne, stanowisko w spra- 
wie niemieckiej przez nieustępli- 
we żądanie trwałego” obezwład: 
nienia miitaryzmu miemieckiego 
w koncepcji nadreńskiej, W łań- 
cuchu narodów wzajemnie zabez- 
pieczających się przed wciąż ak- 
tualną agresją niemiecką poważ* 
me ogniwo widzi mówca w Cze- 
chosłowacji. Zaskakująca nas 
wiadomość o ostatnim wystąpie- 
niu rządu Caechoałowacji, podr 
ważającym zasady umowy pocz- 
damskiej — to nie tylko żądanie 
części terytorium - polskiego, ale 
jawne zaproszenie do działania 
rewizjonizmu niemieckego. Wt 
tając u radością uznanie przez 


niestety obey faszyzm, ale i fa- 
szyzm Andersa. 


Na gakończenie dyskusji nad 
eXpose w sprawie polityki zagra- 
nicznej zabrał głos Wicemin. 
Spraw Zagranicznych Modzelew* 
ski, z radością stwierdzając, że 
deklaracje przedstawicieli po- 
szczególnych klubów. wykazały 
jednomyślność. Inaczej — pod: 
kreśla mówca — trudno byłoby 
właściwie wyobrazić sobie eku- 
teczność naszej polityki zagra” 
riiczhej, która zmierza do obrony 
całości nasaych granic i utrwa- 
lenia pokoju. Mieliśmy przed ro- 
kiem 1939 różnych sąsiadów 
i dzī mamy różnych sąsiadów, 
a jednak masza polityka w sto- 
unku do nich jakkowiek położe- 
nie geograficzne „jest podobne, 
nie jest identyczna w porówna- 
mid z naszym stosunkiem do 
Związku Radzieckiego, W naszych 
przyjaznych stosunkach ze Zw. 
Radzieckim cenię najbardziej po” 
nad czynnik geograficzny przede 
wszystkim zaufanie. Nie tylko 
my musimy żywić zanfanie do 
Związku Radzieckiego, ale trze- 
ba by i Związek Radziecki miał 
zaufanie do nas. Otóż na prze- 
strzeni 20 lat poityki sanacyjnej 
i przedeanacyjnej stosunki ze 
Zw. Radzieckim nie układały się 


Polskę rządu repubikańskiegą wi tak, aby mógł on wtedy darzyć 
Hiszpanii, wywodzi, że zagranicą | nas tym zaufaniem. Obecnie na- 
kasty do zwalczenia mie tylko| sza polityka pokojowa zbiega 


się z polityką pokojową Związku 


Radzieckiebo i dlatego na tym, 


froncie walki o pokój idziemy 


i będziemy szli razem. 


Więcej polskich mooił... 

Jako drugą sprawę wicemini* 
ster Modzelewski, porusza kwe- 
stię naszych stosunków z . Cze* 
chosłowacją. Podkreśla on, że 
jeśli, chodzi o *opiekę nad Pola* 
kami na Zaolziu, to czynimy 
| nadal czynić będziemy: wielkie 
wysiki, aby tamtejszej ludności 
polskiej nie działa się krzywda. 
Proponowaliśmy m. śm rządowi 
Czechoałowacji otwarcie konsu‘ 
latu polskiego w Morawskiej 
Ostrawie. Początkowo , otrzyma 
liśmy zgodę, gdy jednak przyć 
szło do realizacji tego projektu, 
rząd Czechosłowacji do tej pory, 
nie zgodził się na to. Nie możemy 
więc udzielić ludności polskiej 
na Zaolziu chociażby opieki kon- 
sularnej, 


Co się tyczy pretensji do Kłade 
ka i Bystrzycy, tó stwierdzić 
muszę, że jeśli podstawą dlo rosz- 
czeń czeskich w tym kierunku 
ma być to, że w tych powiatach 
przebywa kilkuset obywateli nar 
rodowości czeskiej, mogę odpo" 
wiedzieć jedno: więcej jest tam 
mogił poległych żołnierzy pol 
skich, którzy waczyli o te ziemię, 
aniżeli żywych Czechów  (burzli- 
we oklaski), j 


Bunkry na granicy pirenejskiej 


Ruda Bezpieczeństwa bada sprawę hiszpuńską 


PARYŻ (PAP). Według informa- pieczeństwa uchwaliła wniosek au-| waniem delegat Mekis 
przemówienie, w którym oświadczył, | Franco, 
Na 11 członków Rady, 10 głosowało| że jest przekonany, iż reżim genera-|gatów Australii, Brazylii, Chin, 


cji dziennika „Le Soir“ w ostatnich 
czasąch przewieziono z Afryki na 
granice w Pirenejach tysiące naro» 
dowych socjalistów, wcielonych do 
armii włoskiej, Ludzie ci mają być 
zużytkowani jako rzeczoznawcy 
przy budowie bunkrów i przy szko- 
leniu wojsk Franco według aasad 
nówoczesnej wojny. 


NOWY JORK (PAP), Rada Bee- 


RA at 


-Wybory 
w CGzechosłownucjł 
PRAGA (PAP) Ministerstwo 

Spraw Wewnętrznych rozpieało 
oficjalne wybory do czechosło” 
wackiego parlamentu na dzień 
26 maja br. Liczba wyborców w 
Czechosłowacji wyniesie 7.345,107. 
Na jeden. mandat poselski przy- 
pada 24.483 głosów, 


Łódzki Komitet Bundu 


|stralijski w sprawie hiszpańskiej, 
zą przyjęciem wniosku, Delegat ra- 


mał się od głosowania, Przęd głoso- 


PARYŻ (PAP) W poniedziałek 
2 godz 11 otwarto kolejna poesie- 
dzenie zastępców  Mimistrów 
Spraw Zagranicznych 4 wielkich 
mocarstw, Po tych naradach © 
godz. 15 zebrali eię Ministrowie 
| Spraw Zagranicznych. Brytyjski 
Minister Spraw Zagranicznych 
Bevin powrócił na to posiedzenie 
samolotem z Londynu, gdzie ba- 
wit celem wzięcia udziału w po 


urządza dziś dnia 30 b.m. 


w sali własnej przy ul. Jaracza 2 o godz. 18.30 


na które wzywa wszysikich członków i sympatyków 


owskie 


żyd go ruchu 


obrona społeczeństwa, samoobrona 
konieczna. > 

Skoro bandy, to samoobrona spo 
łeczeństwa, przeto każdy członek 
PSL ma nie tylko prawo, ma mo* 
ralny obowiązek wzięcia udziału w 
tej samoobfonie, ` 

NIE ROZBROIMY PAŃSTWA 

Czymże, jeśli nie stanowiskiem 
całej walczącej z bronią ręku 
reakcji jest twierdzenie, że mamy 
za dużo milicji? 

Po oświadczeniu posła Rańczyką 
wszystko, co było niejasne, wyjaś” 
niło się. Wiemy na rzecz czego Í 
na czyj róakaz odrzuciło PSL pro” 


w 


socjalistycznego. 


zir ag VS AS 


TATYPRERZNEJ 


L nic tu 
nie pomoże zasłona dymna o przy” 
[jaźni z ZSRR. 


pozycję wejścia do bloku. 


È 
konsekwencje 


| To zdarcie maski z oblicze przy 
| Ądców PSI ie przejdz e hez echa 
| JE à 5 A 
| muszą być vciągnięte wszelkie 


tym,. ca z tej try? 
| pumy żostałc vowiedziane gie zgo* 
dzi się wielu ych PSLrownów. któ 
rży w walce u demokrację ponieśl 


Wiemy, źć 


tyle zasłng. * 
l W EMY 
Palski ; demakrncja 
jący wiehr wrogów za granicą I: w 


jesz« m Wilna iż Naród 


polska, ma 


kraju, nie zawrócą z drogi | 


dziecki ambasador Gromyko wstrzy | bezpieczeństwa, 


yku wygłosił |badania w sprawie reżimu generała 


będzie się składała z dele- 


ła Franco jest groźbą dla pokoju i| Franeji i Polski. Delegat australij- 


Podkomisja, 


która |ski będzie przewodniezącym podko= 


zgodnie z wnioskiem przeprowadzi | miśji. 


siedzeniu gabinetu. Według in 
formacji brytyjskich kół miaro” 
dajnych, Bevin poinformował 
gabinet o dotychczasowym prze- 
biegu konferencji i zasięgnął no- 
wych instrukcji co do zagadnień 
figurujących ma porządku dzien- 
nym, zwłaszcza zaś w sprawie 
przyszłości Zagłębia Ruhry i za 
chodnich granic Niemiec. W ko- 
tach politycznych twierdzą, że 
w sprawie Trypolitanii minister 
Bevin popierany przez francu 
skiego ministra spraw zagranicz- 
nych Bidault, będzie domagał się 
łącznegą powiernictwa Narodów 
Zjednoczonych nad. Trypolitanią. 

Wobec odmiennych poglądów 
Związku Radzieckiego na tę spra* 
wę — podczas wczorajszej 3-go" 
dzinnej rozmowy . między mini» 
strem spraw zagranicznych USĄ, 
Byrnestm 8 ministrem spraw zą* 
granicznych ZSRR  Mołótowem 


uczyniono .próbę  uzgodnienią 
tanowisk. 
Również w poniedziałek zę” 


brała się komisją rzeczoznawców 
w sprawie odszkodowań. Sprawę 


podziału floty omawia komisja 
ekspertów wojskowych. prącuje 
również komisja, omawiająca 
sprawę Triestu, 

RZYM (PAP) Pręmier włoski 


ie Gasperi wysłał do Ministrów 
Spraw Zagranicznych 4 mocarstw; 
obradującyeh w Paryżu, depeszę 


nalegającą na to, żeby delegacja 
włoska była przesłuchana zanim 
zapadną jakiekolwiek ważne der 
cyzje w sprawie traktatu pokojot 
wego z Włochami. 

BELGRAD (PAP). Ageneja TAS8 
donosi, że rząd albańskiej repu- 
bliki ludowej. zwrócił się do koni 
ferencji Ministrów Spraw Zagrar 
nicznych ż wnioskiem zaprosze* 
mia Albanii na trwającą obecnie 
sesję dla przyjącia udziału w 
dyskusji nad zagadnieniami 
związanymi = opracowaniem 
traktatu pokojowego z Wło* 
chami, 


W paru słowach 


LONDYN (DRN- Dziś został 
złożony Międzynarodowemu Try- 
bunałowi Dalekiego Wschodu akt 
oskarżenia przeciwko generałowi 
Tojo, który był premierem ja 
pońskim w okresie Pearl Har- 
bour oraz 27 innym wybitnym 
wojekowym i dyplomatom ja“ 
pońskim, wśród których znajduje 
się trzech byłych premierów. 

RZYM (PAP). 300 młodych lu- 
dzi. należących do «etowarzysze' 
nia studentów neofaszystowskich 
wtargmęło podczas nabożeństwa 
do znanęgo kościoła rzymskiego 
San Carlo zę śpiewem „Duce jest 
zbawieniem Włochł*” 


Trypolitania pod łącznym mandatem? 


Wznowienie konferencji ministrów A-ch mocarstw 


t“ 


KURIER POPULARNY Nr 118 (185) 


poezja WI. Broniewskiego 


Rozmowa z laureatem robotniczej nagrody literackiej 


Wiad 


slaw Broniewski 
indywidualności 


h 


do tyc pisar- 


skich, kióre w prywatnym nawef|Broniewskiego 


życiu, w - obcowaniu 
nim otoczeniem 
znaleźć najprostsze i 

trafne słowa dla tego, co nurtuje 
dziś-i frapuje człowieka postępu! 


najbardziej | 


i pracy — dla najbardziej, zda-|poeta — że moje nowe poezje bę- 
wałoby się, skomplikowanych pto-|dą zawierały to wszystko co nas 
ej i boha-|dziś koli 
zarazem  współczesności,| Wiersze moje idą jakby dwutoto- 
Wynuszenia tego wspaniałego poe-|wo. Z ję 


błemów naszej burzliwej 
terskiej 


ty są tak przekonywujące, jak su- 
giestywne są jego mocne i rewo- 
lucyjne wiersze, wypływające z 
głębi doznań artystycznych i 
świadomości piewcy blasków i 
cieni walki proletariackiej. 
jest „bsolutie przypadkiem żel 
Broniewski jest duchem tak bliski 
szerokim masom robotniczym. Ca- 
łe iego życie i bogata twórczość 
były bowiem przede wszystkim 
trudną i odpowiedzialną służbą 
interesoóm uciśniortych, | | 

Władysław Broniewski odznaczo- 
ny zosłał zaszczytnym wyróżnie- 
niem krajową robotmiczą na- 
grodą  Miterąacką ufundowaną z 
inicjatywy mas pracujących Ło- 
dzi, W przeddzień uroczystości | 
wręczenia zasłużomej nagrody, nie 
mogliśmy odmówić sobie wyjąt- 
kowej przyjemności odwiedzenia 
laureata, 

Pragnęliśmy pomówić z Włady- 
sławem Broniewskim o jego twór- 
czości, .Co myśli o swoim dotob- 
kn liferackmi, nad czym pracuje, 
jakie ma plany i zamiary? 

Broniewski chętnie udziela nam 
wywiadu i ze sweistą mu Bezpo- 
średniością rozpoczyna go od 
słów podzięki za uznanie dla jego 
wysiłku « twórczego. 

Dziękuję = mówi poeta 
klasie robotniczej za nagrodę. Po- 


warunkach naszege państwa de- 
mokratycznego widzę potrzebę 
dalszego służenia fym 
zwłaszcza wobec zakusów reakcji, 


wyrażających się-w mordach dzia.|nie' PPS, ,, 


łaczy demokratycznych, Wierzę, że 
wiersze moje będą stać ma straży 
naszych zdobyczy, naszego odro- 
dzoriego państwa, Temu służyć 
kęd-ie moja nowa poezja. 


- Nie potrzebuję charakteryzo-|COWego a godzinie A 
H trkowską, Napiórkowskiego, Ki-|du dzielnicowegę na Pl. Dąbrow-|dów, Jedynie 


rgową do|skiego, 


wać mojej  pzedwojennej 


robotniczej. Jednak nadciągająca 
wojna kontynuuje ` Broniewski 
= słamowiła pewien-zwroł 'w mo 
jej poezji, wyrażającyssię w tym, 


iż m ona wyraźnych cec 
moralnej mobilizacji  społeczeń- 


gdtwa przeciw zbliżającej się nawa- 
le germańskiej. Nastawienie 
znalazło wyraz w wierszu 


na broń” i in, które b akgdy- | Zwycięstwa, | 
zy Eos PLAC DĄBROWSKIEGO dla|Ogrodzie Leonarda, na ulicy Gdań PPR, Wieterani 1905 r,, 


by pierwszą mobilizacją w Polsce, 


— Inieresowałiby nas — wirą-|terenu miasta, pozostającego w za- skiej, 
— niektóre szczegóły pracyjsięgu dzia 
S 
— Podczas wojny — odpowiada|waje PPS, Elektrownia PPS 


ur uprzedzeń musi runąć! 


cemy 
pisarskiej w okresie wojny = 
Broniewski starałem się pisać 


tak, aby całą emigrację polską 
skupić pod hasłem walki z Niem- 


cami, Stad pewne, pozorne odda-| ' 


lenie się od społecznej nuty. Ale 
nie było to wyrzeczeniem się tej 
głównej podstawy mojej poezji, 
Była to raczej chęć głoszenia ta- 
kich haseł walki, któreby był 
najbardziej dostępne dla szerokie 
masż «łnięrskich. Z Rosji Sowiec- 
kiej, jako żołnierz polski, w ów- 
czesnej armii Andersa, przejecha- 
łem do Maku, a potym do Pale- 
stymy, gdzie przeżyłem trzy lata. 

tym czasie napisałem dwa to- 
my wierszy: w 1943 „Bagnet na 
broń" n w 1945 — „Drzewo roz- 
paczające'. Obie te książki wyjdą 
wkrótce drukiem 

Prócz tego zacząłem w Palesty- 
nie pisać duży poemat pt, „Bania 
z poezję”, który odtworzyć ma 
losy Polaków na wszystkich tere- 
nach ich rozproszenia ; walki, za- 
równo na froncie, w podziemiu, w 
powstaniu i na fułaczce, 

Nad wykończeniem tych ksią. 
żek obecnie pracuję. Poza tym pi- 
Szę dalej poezje, w których mów 
wracam do większej spoistości z 


należy |oderwało od pracy. 


z powszed-|twórczość odzwierciadli zagadnie-|na ten temat: 
potrafią zawsze |nia dzisiejszego dnia? Chodzi mi 


się ma warsztacie 


ry 6 charakterze 
drugiej — liryki pozbawiony tego|miaru powrócić, Chodzi tu o Le-|żały posiępówą opinię palestyń- 
tła, ale będące 
poetyckich moich przeżyć. 


Nie |żydowskie, Broniewski 
że utwory te pisał jeszcze w Pa-|filiby coś mowego wnieść 
lestynie i były one pierwszym od-|szego, dzisiejszego 
zewem na wstrząsającą 
jaką ppp polscy przeżyli w mu-|skiej myśli politycznej i jawrty|nych, w tzw. „kibucuch”. 
rach ghetta. 


się następującym ramządzeniom Ko|wą, Wysoką i Miedzianą. Czoło|wą, 


ustalonych przez swoje 


nak mimo to, że co wartościowsi|ki i pracy, wobec trudności ze 
pisarze prędzej czy później opu.jstrony: Anglików i Arabów, 

Na zakończenie Broniewski opo- ' 
wiada nam charakterystyczną ane. 
gdotę, świadczącą o tym, jak pol- 
scy zawodowi emigranci ustosun- 
kowali się do jego decyzji powro- 
tu do Polski, 

— Tuż przed wyjazdem z Jero- 
zolimy spotkałem wieczorem 2-ch 
mało mi zfanych oficerów rezer- 
wy armii Andersa, Obaj byli nie- 
co podchmieleni, Ujrzawszy mnie 
i dowiedziawszy się, że jadę do 
Polski, nazwali mnie... „świnią 
bolszewicką" i ali na 
wszęlkie możliwe sposoby. Nie 
mogli darować mi, że ich opusz- 
czam, Było fo — mówi z wesoło- 
ścią Broniewski jakby  poże- 
gnaniem ze strony andersowców, 
świadczącym wynmtownie o pozio- 
mie „mysli politycznej tępych 

rupek emi nych. , i 
pga ar STEFAN GELAS, 


poglad na Sprawę powrotu nie-| 
órych pisarzy z emigracji. 
Broniewski tak wypowiada sięjszczą tonący okręt raczkiewiczow- 
sko - andersowski. 
- Zagranicą została spora ilość| Rozmowa masza przechodzi na 
Spodzjie- | temat życia polskiej emigracji w 
wam się, że większość z nich po-|Palestynie, Broniewski wyjaśnia, 
wróci, podobnie, jak Tuwim ijżę Polacy nie byli tam naogół o- 
Słonimski, Są jednak na emigra-|statnio irakiowani z papa Głó- 
cji zgrupowania literatów, Kktórzyjwnię ze względu nu szalony anty- 
się bardzo zagalopowali w krytyce |semityzm, jaki stale panował w 
i negacji wobec tego stanu rzeczy |armii Andersa oraz z uwagi na 
j strony będą to utwo-|jaki dziś panuje w nowej Polscei |reakcyjne wystąpienia polskich 
łecznym, zjjak mi wiadomo, nie mają oni za-|expolityków, Wystąpienia te zra- 


— W jakim stopniu = pytamy 
wasza nowa 


oczywiście o prace, znajdujące |pisarzy wartościowych, 
pisarski doł 


odpowiada 


Oczywiście -= 


i „co nas dzis cieszy, 


wyrazem czysto |chonia, Wierzyńskiego, Nowakow-|ską. Demokraci polscy, a w tej 
r c skiego i in. Nie wiem — dodaje liczbie Broniewski mieli wielu 
Mówiąc o wierszach na łematy|nasz rozmówca — ozy ci samowol-|szczerych przyjaciół wśród pisarzy 
i wyjaśnia ni skazańcy na emigrację, pośra-|i robotników palestyńskich, budu- 
do na-|jących nowe życie oparte na war- 
życia literac. |fościach socjalistycznych, zwłasz- 
cza ma odcinku kolektywów rol- 
Jednak 
robotnik i chłop żydowski ma je- 
szcze przed sobą długą drogę wal. 


tragedię, |kiego. Jałowość zagranicznej pol 


pakt z reakcją, wyczerpie ich za- 


Zapytujemy naszego rozmówcę olsoby twórcze. Przypuszczam jed- 


JUTRO-ŚWIETO PRACY 


Porządek zbiórek i pochodu I Maja w Łodzi - 


Wszystkie orgamizacje, zakłady|wa-Śródmieście PPR. Wymarsz Plac Zwycięstwa: Piotrkowską |(Stf. Ludowe ; Zw. Samopomocy 
pracy i imstytucje, które zgłosiły|chodu dzielnicowego z Placu Dą-|Żwirki, "Kilińskiego, żuć ck Chłopskiej, Str. Demokratyczne, 
swój udział w manifestacji 1-szo|browskiego o godzinie 9 min. 50|Targowa, druga ulicami: egio-|Liga Społeczna Kobiet, Pochód 
Majowej muszą - podporządkować |ulicami:; Nirutowicza, Tramwajó-|nów, Piotkowską, Nawrot, Targo- |dzielnicowy, Śródmiejska Lewa, 


Pochód dzielnicowy „Widzew“ Po- 
chód . dzielnicowy Śródmieście- 
Prawe, Pochód dzielnicowy Bału- 
ty, Kolimma Samochodowa Tran- 
sportowców , i pojedyńcze auta 
bez zespolów pieszych z- załóg 
Traktor, OMROÓ, ` 


; irzęcia — ul, Kilińskiego, Na- 
mitetu Obchodu 1 Maja w Łodzi,|pochodu zatrzymuje się u wylotu|wrot i Targową, czwarta — ul Li- 
a mianowicie: ul, Miedziamej na ul, Wysoką, |manowskiego, Nowomiejską, Piotr- 

a) zbiórki lokalne należy wyzna-| 4. BAŁUCKI RYNEK dla terenu|kowską, Nawrot i Targową._ Go- 
czyć na taką godzinę, aby po-|miasta, obejmującego zasięg dzia-|dzinę przemarszu na Plac Zwy- 
szczególne grupy, zbierając się na|łania dzielnic: Julianów , Ra-|cięstwa dla tych grup usiała się 
kierow-|dogoszcz PPS, Bałuty PPS, Kało|- 10-tą, 


ideałoni, | miasta, pozostającego 
działamia dzielnic: 


twór Pio k 
czości, Wiem, że znajdowała ona lińskiego, Fabryczną, Ta 
oddźwięk w świadomości  klasy|Placu Z 


to 9-1e] 
agnet|drzeja, Przejazd, Wodną do Placu 


niotwo -miejscach  domaszerował 
na -miejsca zbiórek diie rigow tae 
na, godzinę; 
kierownictwo organizacyjne 
chodu, 


wyznaczoną 


b) miejsca zbiórek i 


Chojny-Pótnoc 
Czerwona" PPS, 
PPS. Ruda PPS, „Sta- 


"Fabryczna" 
re Rokicie” - 
PPR, „Góma-Prawa 


cięstwa. 
2. PLA NORBERTA BARLIC- 


KIEGO dla terenu miasta, - pozosta-|wódzkićgo 
jącego w zasięgu działania * 


nic:  „Śródmieście-Prawa'" 
Kozimy PPS 


pochodu 
ulicami: 


twa, 
3. 


łania dzielnic: Śródmie- 


Lewa PPS, Zielona PPS, Tram- 
, i Le- 


cie- 


przez |z 
po-|ulicami: Nowomiejską, 


Nowe Złotno PPS|czańską, 
i Prawa-Śródmiejska PPR, Wymarsz| Wodną, 
dzielnicowego o godz, |Plac 
Żeromskiego, Am-|10-tą. 


| 


Radogoszcz PPR i Baluty PPR. 
W sz pochodu dzielnicowego 
aluckiego Rynku o godzinie 9 
Pomorską, 


Kilińskiego, Nawrot, Targową, do 


godzimą | Placu Zwycięstwa. 
wymarszu dla pochodów. dzielni- 
cowych ustala się jak następuje:|ska) przed fabr, „Wima” dla dziel- 
1..PLAC LEONARDA dla terenu|nic: Widzew PPS, 
w zasi i 
Chojn: Por. Maruiakóćre". Niis 
PPS,|marsz pochodu 
„Górna” PPS, |jgodzinie 9 mim, 45, 


5. ARMII CZERWONEJ (Rokiciń 


Widzew PPR 
„Widzewska 
mia“, Wy. 
dzielnicowego 6 


zakładów 


6. Jako punkt zbiórki dla Związ- 


Górna! -Liewa |ków Zawodowych ustala się ulicę 
PPR, i Ruda|Strzelącką 
PPR. Wymarsz pochodu  dzielni-|Całość pochodu 
9 ulicami:|łącza się na godzinę 9 do pocho-|Zwycięstwa dla wszystkich pocho 


na godzinę 8 rano. 
'wiązkowego do- 


Młodzieży TUR 
lokalem Woje- 
mitetu, ul, K i- 


7, Organizacja 
zbiera się 


dziel-ika 8, skąd całość maszeruje na 
PPS, |Plac Zwycięstwa ulicami: 


Wól- 
Zamėnhoffa, Nawrot i 


cięstwia: ustgla się - 
8, Związek Walki Młodych zbie 
ra się w ozterech punktach: w 


Kilińskiego, i Limanowskię= 
go przed lokalami  orgamiżacyj- 


PO: 
ierwsza grupa maszeruje na 


Ziazd Tow- Przyjażni Polske-Radzieckiej 


W sali konferencyjnej 


Urzędu propagandy, nie mającej nic wspól 


Wojewódzkiego odbył się w niedzie- |nego ze zdrową myślą polityczną, 


lę zjazd wojewódzkiego oddziału 
Towarzystwa Przyjaźni ` Polsko-Ra' 
dzieckiejj Na zjazd. przybyli liczne 
delegacje z terenu*. całego woje- 
wództwa, reprezentanci władz, Woj- 
ska Polskiego i Armii Czerwonej. 

Po zagajeniu obrad przez prze- 
wedniczącego, sędziego _ Kazimierza 
Bzowskiego i przemówieniach po- 
witalnych przedstawicieli stronnictw 
politycznych, dłuższy referat o pod 
stawach przyjaźni Polski ze wschod 
nim sąsiadem sowieckim wygłosił 
członek Zarządd Głównego Towarzy- 
stwa, pos. adw. Stanisław Gross 
(PPS), 

Szczera przyjaźń ze Związkiem 
Radzieckim jest nakazem chwili, 


ruchem robotniczym. Zawdzięczam 
fo głównie powrotowi do kraju i 
bezpośredniemu ze'flmięcin się z 
proleteriatem. W czasie mego 
półrocznego pobytů w Polsce mia- 
łem masę wystąpień przeważnie 
w środowiskach robotniczych i 
młodzieżowych, co mnie troc 


podyktowanym racją stanu. Wszel- 
kie uprzedzenia, jakie pokutowały 
w społeczeństwie polskim w stosun 
ku do Sowietów, powinny raz 
zawsze być przekreślone, bowiem 


hę!uprzedzenia te, są produktem obcej|T. Nowackiego. 


odrodzonej Polski, ZSRR czynem 
i szczerym poparciem polskich 
spraw na forum polityki miedzyna* 
rodowej, ' łał dowód tego, iż jest 
obrońcą naszej suwerenności w prze 
ciwieństwie do władców starej car- 
skiej Rosji, którzy zakuli nas w 
kafłany niewoli. Sztuczny mur mię- 
dzy Polakami a narodami Zw. Ra- 
dzicckiego musi runąć i ustąpić 
|miejsca wzajemnej, przy łaznej 
wspólpracy na wszystkich odcinkach 
życia. 

Wystąpił jeszcze przedstawiciel 
Armii Czerwonej, po czym doko- 
nano wyboru nowych władz — 
tódzkiego oddz Towarzystwa. Do 
zarządu weszli: K. Bzowski (prezes), 
J. F. Stolarski, L. Hochberg, A. 
Zielińsk, J. Banas, S, Pollak. Do 
komisji cewizyjnej wybrano wicewó- 


na|jewodę tow. Szudzińskiegó, wicepre=|5!© 


zydenta, tow. E. Ajnenkiela, 5 ob. 


Godzinę przemarszu na |kt 


(z.)| 


Miejsce Centralnej zbiórki wy- 
anacza się ną Placu Zwycięstwa. 

Wymarsz. pochodu głównego u- 
stala się na godz, 10-tą min. 30, 

Przęmarsz pochodu głównego 
ulicami: Marszałka Stalina, - Piotr- 
|kowską, na Plac Wolności, gdzie 
inastęąpuje zakończenie  maniiesta- 
foji, 

Zwraca sią uwagę, że żadne 
samodzielne grupy na Plac Zwy- 
cięstwa mie będą dopuszczone, po 
za tymi, które na to: otrzymają spe 
cjalne zezwolenie Komitetu Ob- 
chodu. 

Ulica Marszałka Stalina zamknie 
ta jest dla- przemarszu na Plac 


Związek  Wetera- 
nów tą drogą na Plac, Zwycię- 
stwa będzie dopuszczony. ` 


ORGANIZACJA POCHODU 
GŁÓWNEGO 

Pochód otwiera poczet sztanda- 
rów WIKPPS, WKPPR i OKZZ, ča 
ym idzie Prezydium Komitetu 
Obchodu 1-go Maja w Łodzi i 
Woj, Komitety PPS i PPR. Dalej 
maszerują: Orkiestra, kompania 
honorowa OKRO, Komitet Łódzki 
Więśnio- 
wie Polityćzni niemieckich obo- 
rd koncentracyjnych, Zw. Ucze- 
stników Wojsk Zbrojnych o nie- 
podległość i demokrację, F-ma Ei- 
ingon = dwukrotny zwycięzca w 
wyścigu pracy, Pochód dzielnico- 
wy Łódź Górna, Corso Aut RTPD 
z dziećmi i 2 auto Wydz. Oświa- 


ty i Kultury ZWM, OM'TUR, De- 
_ organizacji 


legacje dhłopskich 


W ubiegłą niedzielę w świetli- 
cy Łdzkiej Manufaktury Pluszu i 
Dywanów  (Dowborczyków 17) 
ódbyła się uroczysość odsłonię- 
cia 1 wręczenia sztandaru Koła 
P. P, S. przy tej firmie, 

Po przemówieniu, przedstawi- 
ciel dz, Śródmieście-Lewa tow. 
Biegański wręczył _ ufundowany 
przez członków ' Koła sztandar 
przewodniczącemu Koła tow. 
Błaszczykowi, a ten przekazał go 
chorążemu — tow, Tyszkowskiemu. 

Nastepnie przemawiali: z ramie- 
nia WK.-PPS. tow. St, Juszczyk, 
z ramienia OMTUR. tow. H, 
Pawłowski i - przedstawiciel robot- 
ników tow. Murawski. Część ar 
tystyczna, wypełniona została mi- 
łymi recyłaciami i śpiewsm chóru 
młodzieży "owej. 

Podkreślić należy serdeczne u- 
sunkowanie sie i wybitną po 


Wyjaśnienie Urzędu 
Likwidacyjnego 


W związku z wzmianką, „Czarna 
Kawa przegryzana mydłem* Okrę* 
gowy Urząd Likwidacyiny w Łodzi 
wyjaśnia, że: - 

nieprawdą iest jakoby pragowa y 
O.U.L. otrzymali na- Święta tylko sói 
i mydło, matomiast prawdą jest, że 
oprócz soli i mydła wszyscy praco 
wnicy otrzymali normaine pobory 
oraz 100 proc. normalnvch poborów 
tytułem premii i od 10) do 50 proc. 
dodatku specialnego na święta. 

Na terminowy przydział paczek 
unrrowskich OUL. nie ma wpiy 
wi. Mimo tego Q.U.L. ' *Jterwen.o" 
wał w tei sprawie w Wydziale A- 
prowizacyjnym ' Zarządu Mieiskisgą 
m. Łodzi kilkakrotnie. 


Odezwa Komitetu 
Swigte Oświaty 


Komitet obchodu Święta Oświa- 
ty wydst no- "e 
stwa, w której m, in, czytamy: 


„Rząd Jedności Narodowej wy- 
znaczył dni 1 - 3 maja na doro- 
czne Święto Oświaty, 

Intencją tego postanowienia by- 
ło połączenie dwóch rocznic — 
przeciwstąwiianych sobie nieraz 
dotąd złotym mostem współ- 
nych, podzielanych przez wszyst- 
kich szczerych demokratów dążeń 
do udostępnienia najszerszym ma- 
som bogictw kultury i powołania 
tych mas do współtwórczości. 

Droga do tego prowadzi przez 
książkę, droga do książki wiedzie 
najpierw przez szkołę, ale przede 
wszystkim przez Bibliotekę Publi- 
czną, dostępną dla wszystkich o- 
bywateli, ; 

I dlatego zagadnienie książki i 
biblioteki wysumięto jako temat 
naczelny Święta Oświaty w roku 
bieżącym, który jest rokiem u- 
chwalenia i wprowadzenia w ży- 
cie ustawy o siecj -bibliotecznej 
po dwudziestu pięciu latach sta- 
rań i walk podejmowanych pzez 
koła - bibliotekarskie i oświatowe. 

Ale poczynania, te pozostaną na- 
dal w sferze marzeń i projektów, 
jeżeli całe społeczeństwo nie uzna 
ich za swoje, jeżeli każdy obywa- 
tel, korzystając z nich dla siebie 
i swoich bliskich nie ofjaruje w 


zamiem twórczej, myśli, własnej 
inicjatywy, czynnej pomocy w 
działaniu, w darach, w pienią- 
dzach, 


I dlatego wzywamy wszystkich “ 
obywateli do czynnego udziału w 


moc w pracach Koła dyrekcji 
w osobach tow. Ulińskiego i No- 
wakowskiego. 


tegorooznym Święcie+w' myśl ha- 
sta: „Biblioteka ' szkołą nowego 
człowieka” 


r 


i 
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Demagogia „demokratyczna“ 


Dlaczego PSL żydu przyspieszeniu wyhorów 


Zarówno sytuacja wewriiętrzna| dzić. 


— skompromitowanie się sanacji 
1 endecji przez flirt polityczny 
przed wojną z faszyzmem, jak i 
sytuacja zewnętrzna, — zwycię' 
stwo we wszystkich państwach 
po wojnie radykalnych elementów 
społecznych uniemożliwiają 
reakcji w Polsce ofensywę i zmu 
szają ją do defensywy. Nie stać 
w obecnej e6ytuacji reakcję na 
walkę otwartą. Tym niemniej, 
nikt orientujący się w życiu poli- 
tycznym, nie może się łudzić — 
reakcja nie poddała się' i prowa- 
dzi intensywną, podjazdową i par 
tyzancką walkę z nową demokra 
tyczną rzeczywistością w Polsce, 


Przejawem tej partyzańtki są 
nie tylko bandy NSZ.-oWŵskie po 
lasach, nię mniej intensywną par 
tyzantkd prowadzona jest na tere 
ie propagady. Partyzantka propa- 

-gandowa jest bodaj bardziej nie- 
bezpieczna niż tamta z bronią w 
ręku — więcej szerzy zamętu i 
bardziej utrudnia stabilizacje no- 
wych stosunków. Korzystając ze 
słabego wyrobienia politycznego 
naszego społeczeństwa, z jego po^ 
chopności do nieprzemyślanych 
reakcji uczuciowych, wroga dzi- 
siejszej rzeczywistości propagan- 
da-podsyca te uczuciowe reakcje, 
chodzących zjawisk, niezgodne z 
prawdą, wieści i ińterpretacje ob* 
liczone na budzenie oporu prze- 
ciwko wysiłkom rozbudowania i 
utrwalenia nowych stosunków po 
litycznych i gospodarczych w 
Polsce. | 


Do  najzręczniejszych bodaj 
chwytów tej propagandy należy 
szerzenie przekonania, że walka 
z blokiem wyborczym partii, re- 
prezentujących interesy  szero” 
kich mas świata pracy, jest wal- 
ką w obronie zasad demokracji 
Zajadłość, jaką wykazuje reakcja 
w walce z ideą: bloku wyborcze- 
go stronnictw demokratycznych, 


jest z punktu widzenia jej intere 
sów najzupełniej zrozumiałą. 
Sejm ma ustabilizować nowy 


układ sił społecznych, nowy -uk- 
ład stosunków politycznych i go- 
spodarczych. Blok wyborczy, ;¿da- 
je gwarancje zapewnienia decydu 
jącej przewagi czynnikom polity- 
ycznym, które będą miały dobrą 
wolę stabilizację tę przeprowa- 


ERP EC EO OREIRO R OI 


Teatr na Pięterku 


W tych warunkach trudno 
dziwić się reakcji, że czepia cię 
każdej możliwości osłabienia je” 
dnolitego frontu stnonnictw de- 
mokratycznych. ' Trudno się też 
dziwić, że całą reakoja powitała 
z entuzjazmem stanowisko zajęte 
przez PSL w sprawie bloku, Nie” 
wątpliwie rozbicie bloku stwarza 
pewne szange dla reakcji, jeżeli 
na razie nie obalenia, to przynaj* 
mniej zatamowania tempa doko- 
nywującej się przemiany. A na 
to tylko realocja dzisiaj pozwolić 
sobie może, oczekując lepszej 
dla siebie koniunktury, dla wystą 
pienia z otwartą przyłbicą do wal 
ki z osiągnięciami demokracji w 
Polsce powojennej. W tych wa- 
runkach trudno dziwić się, że 
reakcja usituje narzucić społeczeń 
stwu sugestie, że majważniejszą 
sprawę dla Polski jest jak naj- 
szybciej, już natychmiast przepro 


wadzić wybory i przeprowadzić|1 zewnętrznych, sprawy wyborów 


je w sposób, dający reakcji naj- 
większe szanse. 


jakich życzyłoby sobie PSL, “leżą 
wyłącznie w partyjnym intere- 
się tego stronnictwa, W tej sy- 
tuacji bowiem może PSL liczyć 
na głosy nie tyko swoich człon- 
ków, ale I całej reakcji w Polsce. 
Krótko mówiąc, PSL chce zdy- 
skontować niezwykle wygodną 
dla siebie sytuację i pochwycić 
władzę w swoje ręce. Nie chce 
być partią wispółrządzącą, lecz | 
monopartią, jaką był BBWR. Z 
tego też względu można i należy 
na drapowaniu się PSL w togę 
obrońcy demokracji, , patrzeć jak | 
na tanią demagogię, przesłania- 
jęcą właściwy cel z rozmachem 
pizy współudziale reakcji prowa 
dzonej kampanii, 

Wbrew sugestii, którą chce nam 
narzucić PSL i popierając go pra” 
sa reakcyjna w chwili obecnej, 
kiedy daleko jeszcze jest stabili- 
zacja stosunków wewnętrznych 


niepodobna uważać za ńajwaź- 
niejszą, za ważniejsze bowiem na 


W istocie rzeczy wybory takie, |leży uważać utrwalenie bytu nie- 


Quo vadis, 


podległego państwa polskiego, na 
zewnątrz i utrwalenie w życiu 
wewnętrznym osiągniętych zdoby 
czy świata pracy, 

Wyborów takich czy innych, 
powołania takiego czy innego 
ciała prawodawczego mie można 
uważać za cel, tylko za środek. 
Tak, jak każdą instytucję, trzeba 
zarównio wybory, jak przyszły 
sejm traktować jako narzędzie 
kształtowania treści życia wew-| 
nątrz państwa. Istotę demokracji | 
stanowi nie-to, w jaki sposób tę! 
treść się kształtuje, ale to prze-| 
de wszystkim, jaka jest ta reść,/ 
więc jakie są stosunki gospodar: 
cze i społeczne. 

Wybory chociażby najbardziej 
liberalne, któreby doprowadziły| 
do' obalenia osiągniętych zdoby- 
czy świata pracy, byłyby aktem 
antydemokratycznym, bo. godzą- 
cym. w interesy ogromnej większo 


ści społeczeństwa. Fałszuje 
istotę demokracji, kiedy widzi 
się ją wyłącznie w formach poli- 
tycznego życia, w tym, jak odby 


Britania? 


Beveridge obrońca „uciśnienych* Niemiec 


Sir Wiliam Beveridge, autor słyn- 
nei koncepcji zwanej „planem ubez- 
pieczeń społecznych“ wybitny dzia” 
łacz partii liberalnei w mieście Bar- 
lington, okręgu jezior, ma północy 
Anglii, poddaje surowej krytyce tra- 
ktowanie Niemiec przez aliantów. 

— Karta Atlantycka — oświad- 
czył Beveridge — jest teraz smut- 
ną lekturą. Gdzież się dzisiaj podzia 
ły te piękne zasady? Przeminęły z 
wiatrem, z tym ostrym wiatrem, ja- 
ki powiał od Jałty i Poczdamu”. 


Jak zwycięzcy wyobrażają sobie wych agresyi, 


Niemiec? Oto 74 miliony Niemców 
ma zamieszkiwać teren, wynoszący 
trzy ćwierci przestrzeni, na którei 
poprzedmio mieściła się ludność 67- 
milionowa, już i tak zmuszona do 
daleko śdących ograniczeń w dzie- 
dzinie przemysłu — żali się angielski 
działacz, 

Bszeridge przyznaje, że nie nale 
ży zezwolić Niemcom na stworzenie 
takich sił militarnych, które mogłyby 
ich w przyszłości ośŚmielić.do no- 
ale pod względem 


odbudowę gospodarczą pokonanych | gospodarczym, finansowym i stopy 


Drugi kurs 


cenirałnei szkoly periyjnej PES 


WARSZAWA (SAP), W czasie 
od 6. do 25 maja odbywać się 
będzie w Warszawie w lokalu 


c PPS Wiejska 18, drugi kurs 
Centralnej Szkoły Partyjnej dla 
przyszłych kierowników życia par- 


tyin i działa społecznych, 
zd kursu SONE bę- 
dzie zagadnienia x teorii į historii 
socjalizmu, historię PPS oraz bie- 


żące zagadnienia polityki między- 
narodowej i wewnętrznej. urs 


bedzie prowadzony systemem se- 
minaryjnym. 


Freuda teoria snów 
— Cwojdzinskiego 


On — pracuje w teatrze, Ona 
jest aktorką: koleżeństwo, sym- 
patia, przyjaźń? 

Ona — ma narzeczonego, Wła- 
deczka, dziarskiego porucznika 
kawalerii, On — jest pono tegoż 
Władeczka przyjacielem, 

„Boże, strzeż nas przed naszy- 
mi przyjaciółmi!" — powiedział 
swego czasu pewien również 
dzielny wojskowy. 

Władeczkowi nie zbywa na do” 
brych chęciach i na duchu ero- 
tycznej przedsiębiorczości, nie 
posiada on jednak doświadczenia 
ani przenikliwości mądrego Na- 


poleona. Dlatego — Jej przy- 
chodzi dość łatwo nie tylko 
uniknięcie pokusy, lecz i skory” 
gowanłe uczucia, które jakoś 


zabrnęło na manowce, „Podświa- 
domie'* bowiem więcej ją: pocią- 
ga towarzystwo sympatycznego 
aktorarkolegi, wskutek czego „za“ 
pomina' nawet o bardzo ważnej 
schadzce z narzeczonym, po któ- 
rej zresztą trudno by jej już by” 


ło wycofać się z tego narzeczeń- 
stwa. Dalszego ciągu domyślić 
się nie trudno. » 

Oto wątek komedii, 
akcesoriów ireudyzmu. 


odarty z 


Historła jak świat stara. Od 
wieków ta „Numa, wiedziona 
niezawodnym  .instynkiem, od- 


najdywała swego prawdziwego 
„Pompidliusza”, doskonale radząc 
sobie bez „teorii snów” i „noz- 
wiązywania kompleksów”. Bez 
tego'nie byłoby jednak zabaw” 
nej trzyaktowej komedii Anto- 
niego Cwojdzińskiego, w której 
autor, na dość pospolitym życio” 
wym przykładzie, dowcipnie i in- 
teligentnie demonstruje nam psy” 
choanalizę Freuda, a raczej to, 
co pod niq rozumieli liczni laicy ~ 
amatorzy. 

To, co swego czasu tak pocią: 
gało laików do psychoanalizy, 
była to pozorna łatwość, rzeko” 
mo umożliwiająca prawie wszyst- 
kim przenikanie w głębiny psy- 
chiki ludzkiej, 


tłumaczenie ma” go, zawdzięczająca 


Specjalnie uwzględnione będzie 
zagadnienie propagandy masowej 
oraz działalność wydziałów poli- 
tyczno-propagandowych PPS. 


Imienne wykazy kandydatów z 


załączeniem życiorysów (2 egzem- 
plarze) powinny być przesłane 
do Wydziału Politycmo-Propa- 
andowego CKW PPS (Warszawa, 
iejska 18), do 1 maja rb, Kierow 
nicy Wydziałów polityczno-propa 
gandowych lub . zastępcy z po- 
szczególnych WK muszą w kursie 
uczestniczyć obowiązkowo. 


rzeń sennych, no ! — powiedzmy 
szczerze — pewien posmak dra* 
styczny tej nauki, lub jak chcą 
przeciwnicy "Freuda — doktryny, 
według której prawie całkowicie 
życie duchowe człowieka spro- 
wadzić można do kompleksów 
seksualnych. Zwłaszcza pierwsze, 
powierzchowne zetknięcie się z 
nauką ,Freuda wywołało wraże- 
nie oszałamiające, Zaroiło się 
wtedy na świecie, a więc.i u nas, 
od freudystów i. psychoanality* 
ków amatorów. Zbyteczne chyba 
nadmieniać, że prźeciw nim to, 
a nie przeciwko nauce samej 
skierowane jest ostrze satyry 
Cwojdzińskiego, Bo prawdziwe- 
„o freudyzmu jesi w tej sztuce 
akurat tyle, co muzyki w bębnie. 
Osnucie sztuki na prawdziwie 
freudowskich motywach, dało by 
nam w wyniku nie komedię, lecz 
raczej tragedię lub dramat. Dość 
dla przykładu przypomnieć roz” 
wiązany przez Freuda t. zw. kom- 
peks Edypa. 

Dziś gorączka mody znacznie 
opadła i psychoanaliza wróciła 
do normy, czyli do właściwego 
swego naukowego łożyska, Lecz 
jak się często w takich razach 
lzieje, i ` komedia Cwojdzińskie- 
swe powsta 


życiowej Niemcy — jego zdaniem — 
nie powiany być traktowane gorzej 
od innych narodów. Uchwały, jakie 
zapadły w. Poczdamie, według Be- 
veridgea mie są do pogodzenia 


się | 


z| robotnicze 


wają się wybory. To tylko demo- 
kracja dmia wczorajszego, demo" 
kracja mieszczańska, zacieśniła w 
ten sposób pojęcie demokracji, 
gwoli swoim interesom, 

Przed wojną mieliśmy pięcio” 
przymiotnikowe wybory, przez 
długi czas, do 1926 roku nawet 
względnie uczciwe i liberalne; 
ale czy rzeczywistość,- którą 
kształtował tak powołany sejm, 
mógł robotnik i chłop uważać za 
demokratyczną, zgodną z interesa 
mi świata pracy, stanowiącego 
ogrómmą większość społeczeń- 
stwa? Rząd Hitlera powołany zo” 
stał w drodze liberalnych wybo 
rów, czy dlatego należałoby uwa- 
żać go za demokratyczny? Czyż* 
by tragiczne dla robotników ł 
chłopów doświadczenia, związane 
z dziejami życia poiltycznego, po 
poprzedniej wojnie miczego mia- 
ły nas nie nauczyć? J ; 

Musimy liczyć się poważnie r 
fektem, że taniej demagogii demo 
kratycznej chwyta się dziś reak- 
cja w swojej akcji dywersyjnej, 
więcej — bo tej demagogii chwy 
ta się nawet faszyzm. Przecież 
w prasie niemieckiej ukazały. się 
artykuły, domagające się, w imię 
zasad demokratycznych, upraw- 


nienia niemieckiej partii narodo* - 


wo. + socjailstycznej, 

Tej taniej demagogii demokra” 
tycznej musimy przeciwstawić je 
dymie słuszne, proste chłópskie ti 
rozumienie demokra* 


Kartą Atlaatycką i nie dadzą się u-icji, Polska będzie państwem de- 


trzymać, chyba ‘przy zastosowaniu m 


na stałe w życiu wewnętrznym Nie- 
miec cbcei siły zbrojnej. 
Liberalizm przyznaje każdemu na 


okratycznym, nie wtedy, kiedy 
odbywać się będą w niej wybory 


„fak, a n's inaczej, ale wtedy, kie 


rodowi prawo wyboru tef formy rzą dy utrwalone zostaną reformy, za 
du, jaka inu odpowiada. Liberałowie| pewniające sprawiedliwy podział 


Wielkiej Brytanii pragna żyć 
przyjażni ze wszystkimi narodami, 
ale dałecy są od tego, by żądać od 
wszystkich swych sąsiadów wprowa 
dzenia „rządów 
w tym zmaczemiu, żeby te rządy by- 
ly utworzone na wzór tego, co jest 
w „Wielkiej Brytanii — kóńczy Be- 
veridge swe wywody, 


KUPON Nr. 17 
AKCJA PREMIOWA 


W| wytwarzanych dóbr materialnych 


i duchowych. 


w I to jest wbrew sugestiom p. 
zaprzyjaźnionycii" | Mikołajczyka sprawa najważniej 
sza_ dla chłopów, robotników .1 
całego świata pracy. 

T. Wojeńskł 


dla Czytelników í 


KURIERA POPULARNEGO 


| Wyciąć i zachować | 


nie I znaczną część sukcesu sen“ 
sacyjnej aktualnośći, stała się 
| dzić już sztuką w pewnej mierze 
historyczną. DH 

Napisana jest ona jednak tak 
świetnie, że można się na niej 
ubawić i teraz, o ile widz posiada 
jakie takie, choćby zielone poję- 
cie o ireudyzmie. W osłateczno” 
ści można się obejść ł bez tego, 
tylko że w takim razie dużo się 
traci na wysmakowaniu najdo- 
wcipniejszych momentów tej 
„psychóanalizy”, a chwyta raczej 
ło, co ,w kofnedii jest najdra- 
styczniejsze. Lecz i komedia tra- 
ci przez takie naruszenie statyki 
komizmu. - 

Duet Cwojdzińskiego w. obec- 
nym wykonaniu przez Janinę 
Romanównę i Jana  Kreczmara 
budzi zainteresowanie zarówno 
poziomem gry, jak i wysoką kla- 
są aktorską obojga- artystów. 
Tylko że Kreczmar, którego oglą; 
daliśmy i podziwiali ostatnio w 
szeregu kreacji odmiennych 
(Poeta w „Weselu“, Fantazy 
i Egistos) nie może, widać, tak 
łatwo przerzucić się w genre ko- 
mediowy i zestroić się z grą Ro- 
manówny, która w sztuce Cwoj- 
dzińskiego czuje się w swoim 
żywiole. Uderza ona odrazu w] 


ton lekko burleskowy I w tym 
tonie utrzymuje swą rolę kon* 
sekwentnie aż do końca. I næ 
czej być nie może, Tymczasem 
Kreczmar, przynajmniej tak było 
na premierze, grał swego frefr" 
dystę trochę za nerwowo i za 
bardzo serio, skąpiąc przebiły- 
sków swojego „libido”, którymi 
kreacja Romanówny zabarwiona 
jest już od początku. Poza swoją 
książką į kompleksem zdawał stę 
nie widzieć kobiety, którą prze” 
cież podświadomie już kocha 
i odciąga od narzeczonego. Ale 
stonowanie to nastąpi niewąętpii- 
wie już po paru przedstawieniach 
i wtedy interesujący duet rozwi” 
nie się w prawdziwy koncert gry 
aktorskiej. 


Oczywiście przywyknąć. trzeba 
i do warunków tej maleńkiej 
sc utkł, może za bardzo nabitej 
masywnymi gratami, krępujący- 
mi swobodę ruchów. Zresztą i pu* 
bliczność czuje się w tym teatrzy* 
ku jak śledzie w beczce, co je” 
dnak nie przeszkadza w wesołej 
i subielnej zabawie. Sądząc po 
psemierze, przez długi czas roj: 
ne będzie na tym Pięterku. 


St, Woynńa-Gwiaździńskł, 


RE 0 PNEAECZORE LSB 


30 IV. w Łodzi 


WAŻNE TELEFONY: 


Woj. Urząd Bezp, — tel. 252-72 
Wojewódzka Kom, Milicji 

Obywatelsk:ej — tel 250-07 
Miejska Komenda Milicji | 

Obywatelskiej — tel. 253-60 
Pow. Urząd Bezp, — tel. 1380-01 | 
Kom, Pow. MO; —tel. 85-02. 
Pogot. Ratunk, Miejskie — tel. 104-44 | 
Pogot. Ratunk. Ubezp. = tel, 134-15 
Pogotowie Czerwonego 

Krzyża — tel, 145;45 
Straż pożarna — te. 8 


Biuro numerów — tel, 199-0% 


DYŻURY APTEK 

Dzisiejszej nocy dyżurują apteki: | 
Cymera (Wółeswańska 37),  Bojarskie- | 
go (Przejazd 19), Unieszowskiego (Daąb- | 
rowską 24 b), Epsztajna (Piotrkowska | 


Nr 230), Trawkowskiej (Brzezińska 56).| 
Pawłukjewjeza (Pomorska 12). 


PRES 
( TEATRY ) 


TEATR WOJSKA POLSKIRGO 
ol, Stefana Jaracza 27 


dziś o godz. 18 AKADEMIA, 


TEATR POWSZĘCHNY TUR 
ul, 11.Listopada 21, 
dziś AKADEMIA. ` 


NOWA SZTUKA JAROSŁAWA 
TWASZKIEWICZA W TEATRZE 
KAMERALNYM DOMU ŻOŁNIERZA 
Dziś o godz. 19.15 przedstawićnie 
„nowej sziuki Jarosława Iwaśszkiewi- 
cza p. t. „Stara Cogielnia jest to 
pierwsza w powojennej Łodzi polska 
sztuka wsbółczesna, Akcja toczy się 
w czasach okupacji. Udzial biorą 
Hanna Bielicka, Jamna Darczewska, 
Wanda: Jakubińska, Jerzy Duszyński, 
Zdzisław Relskei, Ludwik Tatarski i 
Feliks Żukowski. Reżyserował Erwin 
Aser. Dekoracie — Jan Rybkowski, 
Kasa czynna od godz. 15-€i, w nie- 

dzielę i święta od godz, 10-ci. 


TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
„LUTNIA" 
Dziś o godz, 19-tej 
„KRÓL WŁÓCZĘGÓW*, 
Udział bierze cały zespół 
stvezny, . chór-balet i orkiestra 
dvr. WŁ. Szczepańskiego, 
Bilety wcześniej do nabycia w 
księgarni Piolrkowska 102-4, a od 
` godz, 17-tej w kasie teatro. 


arty- 


pod 


DYMSZA W „GONGU“. 

Teatr GONG" dał dawno oczeki- 
wana premiere nowego programu 
p. t. „DOBRY ŻART a la CARTE... 
d'atlanttque". Na ezele, zespołu wy- 
st yd sześciu lat niewidziany, nie- 
zrównany komik ADOLF DYMSZA. 
Uirzymu cza Beate Artemską 
oraz doskonały pięcio-osobowy chór 
Fariana. Teksty Tad, Chrzanowskie- 
go i Winawera 


TEATR LALKI I AKTORA 
„SARARANDA” (Kopernika 16) 
Codziennie z wyjątkiem piątków 


:pi 


też inr 


© godz. 19 widowisko muzyczna 
„Pan Twardowski“ — tekst Matia- 
na  Mikuty, muzyka Zygmunta 


Wiehlera, reżyseria Tadeusza Mu. 
skata. k GA 

W niedzielę 9 przedstawienia o 
godz, 16i 19, W piątki tylko spał, | 


takle zamknięte dla robotników, 
pracowników į młodzieży. 


TEATR „SYRENA“ 
Traugutta 1, 
Dał premierę p, t; 


„WIOSENNE REWIERENDUM* 


Początek przedstawienia o godzinie 
16 i 19.30, 


TEATR NA PIĘTERKU 
(Studia muzyczne, Traugutta 1) 
codziennie o godz, 19 min. 30 zna” 
komita komedia Antoniego Cwoj- 
dzińskiezo FREUDA TEORIA 
SNÓW, w świetnym wykonaniu Ja- 
niny Romanówny i Jana Kreczma= 
ra. Zarówńo sztuka, jak i artyści 
doznali na dotychczasowych przed- 
stawieniach entuzjastycznego przy- 

jęcia. : 
W. dniu 3 maja dwa przedstawie- 
nia o godz..16 i 19% min, 30, 


WIELKI KONCERT MUZYKI 

POLSKIEJ W FILHARMONII 

W dniu 38 maja br. o godz. 20-ej, 
występuje Państwowa Filharmonią 
z uroczystym koncertem poświęco= 
nym muzyce polskiej. Jako solista 
wystąpi nasz świetny pianista Bo- 
lesław Woytowicz, który odegra z 
tow, orkiestry Chopina: Koncert 
fortepianowy e-moll, oraz Chopina: 
Polonez Es-dur na fortepian i or- 
kiestrę, i 

Orkiestra pod dyrekcją Zdzisława 
Górzyńskiego wykona m.. in. Poe- 
mat Symfoniczny Różyckiego „An- 
belli“. 

Biltey sprzedaje kasa kina „Bał- 
tyk“ Narutowicza 20. 


RURIER POPULARNY 


|ERRNNNZNNCZZNENNNNNANENE 
"RADIO E ŻYCIE ' SZCZĘŚLIWE, ŻYCIEB 
E > OD NOWA." 


E ZAPEWNIA GRACZOM LOTE- p 
M) RIA KLASOWA. s 
H Pieniądze są również współczyn= $ 
mnikiem szezęścia, więc sprobuje 
BH grać na loterii: Tylu ludzi stale 5 
a Wygrywa, dlaczegóż ty nie miał- g 
E byś wygrać? 47 loteria daje đu- m 


na wtorek, 30. IV. 46 

Godz. 5.57 Kraków, 5,57 sygnał cza- 
su. 6,00 Kalenó, histor, 6,05 muzyka. 
6,15 rozmowa ze słuchacz, 6:30 muzy- 
ka. 6.45 Wawa: 6:45 dzien, poran, 7.05 
prog. na dzisiaj, 7.10 Poznań: 7.10 gi- 
mnastyka, 720 muzyka, 7.45 W-wa:|Bt ygrać? 
powtórz. najważ. wiadom. dzien. póran. | žo- możliwości, na 100.000 nume-5 
oraz muzyka, 8.30 Skrzynka poszuki-|mrów losów jest 50.000 wygra-g 
wania rodzin, 8,45 Coda. ode. prozy. Bnych, w tym MILION, pół mi-m 
9.00 Rozmaitości, 9.10 Program na|g Hona, 3 po 250.000 zł, 20 pop 
dzisjaj, 9.15 Przerwa, , 11.57 Sygnat|m 100.000 zał. 44 po 50.000 zł. m 
czasu j hejnał „z Więży Marjaekiej. |E i wiele, wiele innych na ogôlną 8 


12.05 W-wa: 12.05 „Na”zemiach odzy- |m kwotę 62.000.000 zł. a|rek 30.4, br., czwartek 2.5. br. 
skamych"", 12,00 Koncert, 12.40 Z ży-|B Cena losu całego 200 zł,  g|sobota 4.5, br wolne są od ogra- 
cia narod, słow. 12.50 Poznań: kon- |g ćwiartki 50 zł. B : 


cert, 14,00 W-wa: 14.00 dzien, popołud, 
14.350 inform, 14,40 Płyty, 14.55 Pog. 
sport. Jarosława Niecieckiego. 15,05 


JE Ciągniewie *I klasy już 14 maja.yg 
BUNUOWUZOWNAECERENZNNENAM 


B., C, — audye. słow.-mtuz, 15,380 „Czy > * 
jistnieje prażnią?* — fel, 15.45 Kon- KOMUNIKAT 
cent solistów z.płyt, 16,00 Stuchow, dla | Miejskiej Komendy Ochotniczej Re- 


dzieci. 16.25 W-wa: 16.25` koncert, 
16.40 odczyt, 16,55 repor., 17.05 kon- 
cent, 17,85 Audyc, dla robotn, 18.30 
W-wa: nauka przy głośniku. 19.00 
Transm, z Teatru W. P, w Lodzi. 19.30 
W-wa: 19,30 dzien, wiecz.. 20,00 kòn- 
cerik. 20.45 „Idealny sublokalor* — 
żart radiowy Mariana Piechala. 21.00 
Przeg. wydaw, pt, „Książka połska po 
wojnie, 21,10. Koncert kapeli ludow, 
21,40- Skrz. poszukiwania rodzin, 21.68 
Kom. o pogodzie, 22,00 Kraków: kon- 
cent rozrywikowy, 22,80 Koneert Ży- 
czeń. 23.00 W-wa: 28.00 ostatnie wiad. 
dzien, 28,2% progr. na jutro, 28.85 
Program ną juiro, Zakończenie andyc, 
i Hymn do 28.40. | 


zerwy. Milicji Obywatelskiej. 

W związku z obehodem święta 
1-szo Majowego, Miejska Komenda 
ORMO zarządza zbiórkę Ochotni- 
ków Rezerwy  Milieji Obywatel- 
skiej wszystkich obwodów, przy ul. 
Al. Kościuszki Nr 51, między An- 
drzeja a Zamenhoffa. 

Zbiórka w 
punkcie o godz. 8-ej rano. 

a 


Miejska Komenda 


Ochotniczej Rezerwy Milicji 
Obywatelskiej 


ŚWIĄTECZNĘ AUDYCJE WEZWANIE 
- 30 kwietnia: ) 
Gods, 19-19,30 transmisja uro- |Uczestmików Walki Zbrojnej o Nie- 


asystości wręczenia buławy 
Roli-.Żymierskiemu z- Teaańru 


Woj-| wzywa „wszystkiech ezłonków do 
aka Polskiego, TTA nt 


godz, 18.10—18,80| wzięcia udziału w obehodzie 1-sze 


Pierwsry obchód święta robośni-| majowym. W miarę możności po- 
w Polsce — pogadanka Bt  ządanym jest stawienie się w mun- 


ore 
Malewskiego. 
1 maja: j 

W ramach uroczystości pierwszo- 
majowych rozgłośnia łódka woho 
dxi pierwsza na amienę ogólne 
polską. Godz. 9.00 Przemówienie 
prerydiemta Łodzi ob. K, Mijalm,| 
godz, 9.15 Audycja słowmo-mury-| Y 
oma w oprac, St., Juszeryka pł. 
„Znów świącimy szy Mæja"; 
godz, 91,00 — $81.50 audycja: „Z 
dziejów walk proletariatu pol. 


durach. 
Zbiórka w dniu 


Związku, 
Stawiennictwo wszystkich obo- 
ązkowe', 1 


i 


UWAGA MUZYCY 
W dmiu 1 Maja członkowie 


lera, 2) audycja pt. „PPS w mpieśni| qodz, 8-mej rano. Obecność 
robotnioezej"” w oprae, Bug, Ajnen-| wezystkich członków obowiąz: 
kiela; godz. 28,15— 23,00 p Be Ło. | kowa, W lokalu Zwiąsku (Pio- 

i" audyc. słowro-musyemna | rkoweka 38) wyłożona 
w oprac. Fr, Leszczyńskiej. ` do podpisu lista obecwości. 


Repertuar kin łódzkich 


POLONIA - „GRZESZNICY BEZ WINY” 
ul. Piotrkowska 67 
TĘCZA i a 
ul. Piotrkowska 108 „DORTÓR KILDARE = 
GDYNIĄ j - 
ul. Przej.zd_2 | „BLAGIER 
STYLOWY Dne ermee 
ul. Kilińskiego_128 „DWAJ ŻOŁNIERZE” 
"BAŁTYK |a anin 
ul- Narutowicza 20 | „SKEAMAŁAM"“ 
- WISŁA =a oe 
ul Przełązd 1 | „FORTANCERKI* 
60: OESTE GW an ROSE 
Meale See at fisa 1 | „FORTANCEKEI 
ŁÓKNIARZ poon a 
u Zawadzka 16 „DZIECI KAPITANA GRANTA 
UEL ii Rz 
„ Legionów 3-4 | „BLAGIER 
TATRY ape aaa R 
ul Stenkiewicza 40 | =. 
PRZEDWIOŚNIE j „ZŁOTA MASKA 
ul. Żeromskiego 74-76 | 
| ZOO. RO RD R, 
WOLNOŚĆ | 
uj, Napiórkowskiego 16 | 
ROMA - | „ZNACHOR* 


Rzgowska 34 me mi = 
ZACHETA | EO IA ZĘ, ZEE AE 

| Zgierska 26 CZTERY SERCA * 
BAJKA | PEP TRNE 


MANEWRY MIŁOSNE" 


ul. Franciszkańska 31 


e 4 aw m ŁZA, 
ROBOTNIK > 2 
w. Kilińskiego 178 | „TRZECH PRZYJACIÓŁ 
—— eoi pii 
a= | PIEŚNIARZ WARSZAWY” 


zgowska 2 


M=J i 
BU Ruda Pabianicka 
OŚWIATOWY OM. TUR 


À 


(Plac Reymon ta) al 
7 | 


„JADZIA“ 
| „KOT W BUTACH" "7 


iIŚwiatynroaram dla najmłodszych 
pahika ALATES URS LA 


„OSTATNIE OSTRZEŻENIE“ 


Kopernika 8 


ŚWIT 


Bałucki Rynek 5. 
Początek seansów; w dmi powsze dnie o godz. 16, 18 1 20: w niedziełą 


ul 


święta o godz, 12 14. 16, 18 | 20. 

Kina: „Polonia“, „He“, „Adria“ „Bałlyk*, „Przedwiośnie" i „Roma 
rozpoczynają seanse o pół godziay później, 

„Ośwtsłowy” — 2 seanse dzien nie godz 17, 18,30 

Niedziele i święła 15.350, 17 i1830 

Przedsprzedaż bileiów do kim: „Rekord! „Wolność"” Roma“ dla 

członków Związków Zawodowych (Zgłoszenia /liorowe odhrwa sięw Ra. 
dzje Zakładowej fabryki Gesera (Piotrkowska 26) od godz iu 18-ej 


Ceiem uniknięcia natłoku prosimy o przychodzenie na wcześniejsze 
seanse 


4 


oznaczonym wyżej |. 


.|podległość i Demokrację w Łodał 


1-go maja 1946 
roku.o godz. 8-ej rano przy ulicyj 
Pierkowskiej 49 w lokalu naszego 


Str. 8 


Przęsumięcie dni bezmięsnych 


Cukierki czekolada dla dzieci: 


Wydział Aprowizacji i Handlu 
Zarządu Miejskiego w Łodzi ko 
munikuje: że w związku z przy- 
padającymi w przyszłym tygodniu 
świętami 1-go i 3go maja dni 
bezmięsne decyzją Prezydenta Mia 
sta ustalono na poniedziałek 29.4. 
br., środę 1.5. br. i piątek 3.5, br. 
Pozostałe dni tygodnia tzn. wto- 


niczeń obrotu mięsem i jego prze 
tworami 

Ograniczenia sprzedaży wyro- 
bów cukierniczych pozostają w 
tygodniu tym bez zmian to zn. 
dni: wtorek 30.4, środa 1.5, czwar 
tek 2.5 i piątek 3.5 br, są dniami 


bezciastkowymi. 
w» 


ES 
Wydaiał Aprówizacji i Handul 
Zarządu Miejskiego w Łodzi 
DODODOPODOODODOOCODGODOCU 


Czytajcie 


POBUDK 


99 


BOGOOODOSDOODOOGDODOODODO 


Aprowizacji i Handlu, 
wiadomości _ zainteresowanych, , 
pizechowywanie w dni 
wzgl. bezcjastkowe, 


i wszelkiego rodzaju 


'| majowych 
| dzieci w żłobkach i przedszkolach 
| pozostających pod opieką R. T: 


w pomieszcze 
skiego”: 1) 1 Maj 1892 t, w Łodzi | Zwiazku Zawodoweqo Muzyków |niach czynnych w te dni przedsię: 
- pog. hist, w oprac. Emila Ad-|zbierają się w lokalu Związku Olbiorst w handlowych, gastronomicz- 
nych i przemysłu gospodniego mięsa 
i przetworów 
bedzie |mięsnych. wzgl. ciastek i wyrobów 
cukierniczych, zakazanych do obro- 


związku z uroczystościami utzą* 
dzanymi z okazji Święta i-go Ma" 
ja przydzielił Komisji Dożywia* 
nia Dzieci pewną ilość cukier 
ków, czekolady i rodzynek, w 
celu obdarowania dzieci i młodzie 
ży objętych akcją wspomnianej 
Komisji. 

Ponadto w ramach uroczystoścś 
zostaną obdarowane 


t 


P. D. 


a 
s [| 
WEZWANIE 
Zarząd Zw. b. Więźniów Polit, 
Obozów  Koncentracyjnych wzy- 
wa członków Związku do obowią- 
zkowego sfawiennictwa na zbiór 


w|kę w dniu 1 maja br. przed pœ 


chodem 1.szo Majowym, w lokalu 
Związku — Jaracza 3, godz, 8 re» 
no. Po rozwiązaniiu pochodu na 
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zku złożą wieńce na Polesiu Kon 
stantynowskim i na Radogoszczu, 


„Zarząd Wojewódzkiego Związku||PIERWSZOMAJOWY NUMER NASZEGO PISMA 
UKAŻE SIĘ W ZWIĘKSZONYM NAKŁADZIE. 
OGŁOSZENIA PRZYJMUJE SIĘ 
W ADMINISTRACJI: ŁÓDŹ, 


PIOTRKOWSKA Nr 70. 


OBWIESZCZENIE 


Zarząd Miejski w Łodzi, Wydział 
podaje do 
żejżycia i obrotu mięsem į wyrobami 
bezmięsne, | cukiemiczymi 


tu, uważane będzię za dowód naru- 
szenia przepisów o ogramiczeniu spò 


a przeto spowoduje 
ścigamie karne odpowiedzialnych za 
to osób, -« - 

Powyższe dotyczy również prze 
chowywamia w wytwómiach, połąr ' 
czonych z miejscami sprzedaży, 6 ” 
ile są one dostępne dla klienteli. 


Q GŁOSZENIA DROBNE 


Lekarze 


Dr REICHER 
wenerycznych, 


Łódź, Połudn 


nr 26, tel. 191-235, przyjmuje od|nr 53 przyjmuje od 3-6 
1146 xi 


godz. 2=5, 


Dr KOWALSKI 
specjalista chorób wenerycznych 
i skórnych przyjmuje od 8—10 i 3—6 
AL 1 Maja 3, - 
poz ŚŚ ao 


Dr ZOFTA SKONIECZKO lekarz szpi- 
tala Kochanówka, specjalista chorób 
nerwowych, przyjmuje od 4—6-ej ul, 
Piotrkowska 16. -1011 


Dr ADAM RONDRACEK! specjalista 
chorób żołądka, kiszek, wątroby wzno 
wil przyjęcia. Narutowicza 35, 3—%, 
tel, 206-99, : 


Dr med, MARKIEWICZ Gustaw spe- 
cialista chorób skórnych i wenerycz* 
nych, Piotrkowska 109, m, 6, [I pię: 
tro, Tel. „138-52. —029 


A Z 


Dr medycyny MARIAN STAWIŃSKI 


z Warszawy, położnictwo, choroby 
kobiece, przyjmuje 3-——B, Aleje Koś. 
ciuszki 53, ted. 198-89. 


O EE 1 PM ZN 


Dy mad, E, MIKULICZ ze Lwowa, 
lekarz-dentysta, specjalista cho- 
rób dziąseł i jamy ustnej, Zawadz: 
ka 17 tel. 144-45, 


LEKARZ STOMATOLOG Alicja Bu- 
rnkowska z Warszawy lęczenie 
iamy ustnej i zebów. Pracownia zę: 
bów sztucznych. Andrzeja 2. 930 


Dr J. VOGEL ze Lwowa, specjali- 
sia chorób kobiecych -i' ńkuszerii, 
Przyjmuje ul, Narutowicza 4. Tel, 
260-92, 


Dr med B, TOŁCZYŃSKI — starszy 
asystent Jniwersytetu Łódzkiego, 
|specjalista chorób uszu, nosa i gardła 
Sienk ewicza 37 ordynuje ad 3—6 pp 


Dr B. DOBROWOLSKI 

chorób nerwowych i sek 
przyjmuje od godz, 4—7 Kopernika 
"Nr 6 „tel, 186-00, —1079 


specjalista | Z pieniędźmi na nazwiska 
alnych —|Arii, Pabianice, ul. Majdany Nr 4. 


D: A. RATAJ.ŻURAKOWSKA 


< | Warszawy) specjalistka  choró 
specjalista chorób |skórnych, wene ocznych, kobiet, 
iowa| kosmetyka lekarska, - Piotrkowska 
1144 
BAT 
Poszukujemy 


MIECZYSŁAW | POSZUKUJĘ do- trzyletniej dziewe 


czynki tnłeligentnej pamienki, lubiącej 
dzieci, najehętniej freblanki, Referen- 
cje pożądane, Wiadomość Zawadzka 
36 m. 6 II p.. między godz. 11—13, tel, 
191-88, 1281 


KWALIFIROWANEJ siły do niemową 
lęcia poszukuje sję od zaraz, Zgłosze» 
nią Gdańska 61 m, 7, codziennie od 


godz, 2—4 pop. 1280 
BIELIŻNIARKĘKI wykwalifikowane 


na chłopięce koszulki sportowe, mo- 


ga się zgłosić : Antoni Łukowski, 
Wielkopolską Wytwórnia Bielizny, 
Łódź, Ks. Biskupa Bandurskiego 
11-5. ' —1307 
POTRZEBNY pokój umeblowany.: 


dla dwojga starszych: osób, możli= 
wie z używalnościa kuchni. Zgło= 
szenia pod Bieliźniarz. —1308 


| —— 


Zagubione dokumenty 


UNIEWĄŻNIAM żagubiony dowód 
tożsamości kartę zameldowania, $ 
kartek żywnościowych na m-c mae 
zec, legitymację członkowska Zw 
Zaw. na nazwisko Zmudowski Kae 
rol. Zgierz. Place Piaskowice Nr 51, 

„—1809 


UNIEWAŻNIAM zagubiona legity= 
nazwisko Ambrożak Stefan, ulica 
Sienkiewicza 12. —1810 


UNIEWAŻNIAM zagubiona kartę 
rowerową Nr 2589 na nazwisko 
Stolarski Jan, Przędzalniana 3. 
—1311 
UNIEWAŻNIAM skradzione w tram 
waju dowody osobiste oraz portfel 
Lasman 


SeN: 


Znalazca proszony jest o zwrot do- 
kumenów, —r1312 


a. 


Str. 6 


łosi niepokoją się o losy Swej 0 


KURIER POPULARNY 


Nr 118 [165] 


Czyzny 


<a È 


exe 


ignazio Silone o celach i trudnościach wioskicj lewicy. 


(M) W jednym u artykułów, 
opublikowanych ostatnio w prasie 
zagranicznej, Ignazio Silone, ko: 
mentując rezultaty włoskich: wy- 
borów municypalnych stwierdza, 
iż zbudowanie państwa demokra 
tycznego od podstaw w społeczeń 
stwie, którego rytm produkcji 
przemysłowej został przórwany, 
gdzie dziesiątki tysięcy chłopów, 
powracających z obozów nie chce 


'esiedlać się na roli, a .zabiega o 


utrzymane druzgocących is ź 
utrzymanie drugorzędnych posad 
w urzędach — jest niema syzy” 
fowem zadaniem. 

Silone -stwiendza, iż klęska mi- 
litarna nie wystarcza do pognębie 
nia faszyzmu, ponieważ faszyzm 
nie jest machiną militarną, a po- 
siada korzenie wrosłe bardzo głę 
bóko. Wyrwamnie tych korzeni 
może być operacją bardzo boles- 
ną. Operacja ta musi jednak zo” 


Qualunque" jest finansowany 
przez pewną grupę wielkich prze 
mysłowców włoskich, zaś separa 
tyści sycylijscy czerpią fundusze 
od posiadaczy ziemskich na Sy- 
cylii, którzy obawiają się, iż rząd 
demokratyczny, wprowadzi w kra 
ju reformę rolną. j 
ZABÓJCZA. BIYROKRACJA 
Nie należy zapominać, że przez 
przeszło trzy lata Włochy były 
i są jeszcze nadal państwem oku 
powanym. Biurokracja alianckie- 
go zarządu wojskowego hamuje 
rozwój państwa, w którym konie 
czne byłoby przeprowadzenie zde 
cydowanej, energicznej i szybkiej 
akcji, Włosi twierdzą, że system 
biurokratyczny, jaki rozwinęli w 
ich ojczyźnie Alianci jest 
dręczący i żmudny, iż jeśli ktoś 
'chce na przykład wysłać ze wsi 
do miasta mleko, to napewno 
zmieni się ono w ser, zanim prze- 


stać dokonana definitywnie i bez 
fitośnie. 


NIEPRZYJACIELE DEMOKRACJI 

We Włoszech istnieją teraz no- 
we objawy faszyzmu, np. ruch 
zwany „Uomo Qualhnque'", oraz 
organizacje separatystów sycylij- 
skich które — nie będąc na razie 
grożne — przedstawiają jednąkże 
w obecnym stanie rozbicia społe 
czeństwa: włoskiego poważniejsze 
niebezpieczeństwo dla- demokra- 
cji, niż dawni faszyści. Pozatem 
istnieją jeszcze grupy, które fi- 
mansowały, faszyzm w latach 
1920—22, wielkie: trusty przemy- 
słowe w północnych Włoszech i 
posiadacze ziemscy z prowincji 
południowych, Większość ich nie 
pragnie bynajmniej wprowadzenia 
w kraju ustroju demokratyczne” 
go, a ich wielkie bogactwo umoż- 
liwia im przeprowadzanie nie- 
zmiernie szkodliwych dla pań- 
stwa intryg. Np. ruch „Uomo 


prowadzona zostanie skompiko- 
wana i długa procedura przez 
rozniakie instytucje włoskie 
i alianckie, upoważnione do 
wydawania całęgo szeregu öd- 
nośnych pozwoleń. 

Po wojnie 1914—18 w latach, w 
których zrodził się faszyzm, 'zro* 
dził się on z rozczarowania mas, 
które wierzyły w demokrację. 
„Musimy — pisze Silone — wy- 
ciągnąć lekcje z dziejów Republi- 
ki Weimarskiej", ` 

NIEPOKÓJ. LUDNOŚCI 

Ale rozczarowanie mas wios- 
kich nie jest spowodowane jedy 
nie przyczynami wewnętrznymi. 
Społeczeństwo włoskie niepokot 
się przede wszystkim międzyna* 
rodową sytuacją swej ojczyzny. 
Włęsi są przygotowani na warun 
ki pokojowe ciężkie, ale nie nie- 
możliwe do przyjęcia. Obecnie 
społeczeństwo włoskie żyje, jak- 
by w jakimś złym śnie, dręczone 
pytaniami, na które na razie nie 


zma odpowiedzi: Czy rzeczywiś- 
cie fabryki okręgów północnych 
zostaną ogołocone z.maszyn i mi- 
liony robotników utracą pracę? 
Jak zostanie rozwiązana kwestia 
Triestu? Czy warunki traktatu po 
kojowego zepchną Włochy do ro 
M najmarniejszego pionka na sza- 
chownicy międzynarodowej, czy 
też dadzą im szanse gozpoczęcia 
odbudowy, jaką pożytecznej je- 
dnostki w społeczeństwie euro- 
pejskim? z 

Te niepokoje żywią wszystkie 
elementy anty-faszystowskie * we 
Włoszech, które zdziesiątkowane 
+ obozach karnych i więzieniach 
podczas okupacji hitlerowskiej, 
trwały wiernie przy swej śdei w 


latach, gdy Mussolini i jego pro^ 
gram cieszył się przychylnością 
Europy — a więć robotnicy, któ- 
rych generalny strajk, zorganizo” 
wany w r. 1943 przyśpieszył upa 
dek dyktatora Włoch, i owych 
200.000 pracowników włoskich, 
którzy w r. 1944 zorganizowali 
strajk, będący największą udaną 
manifestacją ruchu podziemnego 
we wszystkich państwach okupo 
wanych na przestrzeni ostatniej 
wojny, i 170.000 partyzantów i nie 
zliczeni cywile, którzy opierali 
ei; hitlerowcom. Wszyscy człon 
kowie włoskiego ruchu oporu, 
którzy dożyli dnia wyzwolenia, 
uważali zwycięstwo aliantów za 
swoje zwycięstwo, a siebie za 


zwycięzców, nis za pokonanych, 
i dożnali gorzkiego rozezarowa” 
nia, przekonawszy się, że Alianci 
nie podzielają. tego punktu widze- 
niń, i że nie zamierzają udzielić 
demokracji włoskiej. takiego po- 
parcia, jakiego wymagały jej naj” 
pilniejsze potrzeby. 

— „Wierzymy, że powstanie i - 
dalsze istnienie naszej demolsra* 
cji zależy przede wszystkim od 
nas samych — kończy swój arty” 
kuł Ignazio Silone — Dlatego my 
lewicowcy, tak bardzo. pragnęliś- 
my jak najrychlejszego przepro” 
wadźenia wyborów, aby w kraju 
naszym powstał rząd, „który na- 
reszcie będzie mógł zacząć. spra” 
wować władzę." 


Potworne zbrodnie i egzekucje hitlerowców 


w koszarach przy ul. Rakowieckiej 


Okręgowa Komisja do badań 
zbrodni miemieckich otrzymała ©- 
statnio informacje, dotyczące mor- 
derstw, dokonanych- pmez Niem- 
ców w ozasie powstania = w ko- 
szarach ul. Rakowieckiej, 
w 'tww, Dtauterkasernę, Uwięzieni 
w jednej z sal koszar mężczyźni 
(około 180) widzieli przez okna w 
dniu 2-im sierpnim 1944 r. jak na 
36 samitariuszek z lekarzem na cze 
le, ubænych w białe fartuchy i 
miosących sztandar Czerwone 
Krzyża, otwarto ogień u karabinów 


maszynowych, kładąc wszystkich 
irupem. . 
o tym morderstwie 


sbiorowym 
biore u sali 10-ciu młodych 
ludzi, którzy Tao nie wrócili. 
Następnego dnia kilkakrotnie 
pe po jednym lub dwóch 
uazr, 


W dniu 4 sierpnia wśród uwię- 
ziowych zjawił sią SS-mam, ko- 
ęczniki E Odena, 
iż za kilku zabitych w okoli 
Niemców, musi zginąć 30 i, 
nych Polaków. Wybrano 30 męż. 
czyzn, których następnie rozstrze- 
lano pod oknami koszar od strony 
gmachu SGH 


Drzynała-symbol umiłowania ziemi ojczystej - 


(W dziewiątą rocznicę śmierci nieugiętego chłopa) 


Dziewięć lat temu, w kwietniu 
1937 r w Grabowie, w woj. po- 
znańskim, zmarł w wieku 79 lat 
chłop polski, "Michał Drzymała, 
którego nazwisko głośna było 
swego czasu w. całej Europie, 


Historia jego rozegrała sią 42 
lata jemu. Ubogi chłop w Pod- 

adowicach, w pow. wolsztyńskim, 
Michał Drzymała, zamierzał zbu- 
dować sobie dom na własnej zie- 
mi, Ale nie było to wtedy łatws. 
Niemieckie władzę zaborcze sda- 
wały sobie sprawę, że nie wygra- 
ją walki z narodem polskim tak 
S. jak długo zemia będzie się 
znajdowała w. rękach polskiego 
chłopa. Przeznaczano więc wtedy 
olbrzymie sumy na wykup ziemi 
z rąk polskich, aby na ich =miej- 
soe osadzić koląnistów  niemiec- 
kich  Drzymale proponowano kil- 
kakrotnie sprzedaż jego ziemi, 
Odmawiał zawsze z obumeniem. 


Tym razem Prusakom wydawało 


sią, że odniosą zwycięstwo nad 
tward: chłopem polskim. Cho- 
dziło bowiem o fo, że Drzymała 


nie miał gdzie mieszkać i chciał 
sobie zbudować dom. Ale na bu- 
dowę trzeba było uzyskać zezwo- 
lenie władz, Odmówiono mu więc 
tego żezwolenia, spodziewając się, 
że” zniechęcony chłop wreszcie 
ustąpi ; sprzeda ziemię. 

Pomvylili się jednak i tym razem, 
Drzymała ziemi nie, sprzedał, a 
ustawę obszedł: dowcipnie w ten 
sposób, że kupił od cyganów wóz 
iw nim urządził mieszkanie, 
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Kied 
mu m 
|atępnie, ze jest fo budow. X 
|Drzymała zaczął co kilka dni smie 
Iniać miejsce pobytu w obrębie 
swojej ziemi, 

Nie pomogły późniejsze prze- 
śladowania, grzywny, kary pie- 


wkrótce 


fem  ehcielijniężne a nawet więzienia. Twar- 
raó wóz, iera k r dy chłop 
si 


lski nie ustąpił. Zie- 
mi nie oddał, 

Dziąki swojej nieugiętości, dzię 
ki śahatyoznemu umiłowanim mie- 
mi ojcowizny, stat się Dnzymała 
po wszystkia cmsy symbolem pa- 
friotyzmu chłopa polskiego. . 


Postawa artystow sien polskih 


Zarząd Główny Zw. Zaw. Ar- 
tystów Saen Polskich (ZASP), - 
dał do swych członków okólnik 
o święcie pierwszomajowym, W 
kólmiku tym m. in, powiedziano: 


„l Maj to święto pracującego 
Grlowieka. Interesy i dążenia mo- 
ralne, społeczne i polityczne ludu 
pracującego miast j wsi są i mu- 
szą być dążeniem 
czuje odp 
storii i chca wziąć twórozy udział 
w procesie s i „aa 
artystyczne Teatru iero 
wyraźną i serdeczną msi 
bujnością życia społecznego 
skują tę komkretność, która 
naszej pracy artystycznej 
sztuki żywej, 


= 


Teatr wtedy najgłębiej i najtraf |organisowanie. w 
zadania, | przedstawień 
zwier-|rokich rzesz pracujących”, 


niej wykonywuje swe 
gdy jest t Aho iE aa 
ciadłem epoki i czynnikiem pla- 
nowania przyszłości. Dążenia arty- 


o-|airój świata. 


każdego, kto 
iedzialność dA A hi- 


jowym. . Zadania 


ka naszego śycie wskazują nam 
wyreśns miejsce w dzisiejszych 
zmaganiach się o sprawiedliwy u- 


Pofwoma zbrodnia  fasrystow- 
skiego hitleryzmu została pokona- 
na tylko dlatego, że przeciwstawi- 
ła się jej ofiarna bohaterska, bez- 
intsresowna wola ozłowieka pra- 
cy. Artysta i uczony jest najbliż- 
szym współtwórcą tego wysiłku. 


Wsywamy Koleżanki i Kolegów 
do i tóryj w pochodach 1-0 majo- 


6 z|wych w zwartych jednostkach or- 
uzy- ganizacyjnych ZZASPu oraz do 
daje |'niensywnego 
cechę 


udziału w Aka- 
emiach 1-0 majowych. Równocza 
śnie zwracamy sią do Dyrekcji 
Teatrów i' Zarządów filialnych o 
maja 


dniu 1 
bezpłatnych dla sze 


ZARZĄD GŁÓWNY ZW. ZAW, 


styczne naszego zawodu i prakty: ARTYSTÓW SCEN -POLSKICH 


Dzukarnia Ni 4 Śpółdzieini Wydawajczej „Czytejnik', Łódź, ul. Źwizki & 


Dwunastu wyznaczonych przez 
oprawców ludzi zakopywało awło 
kj pomordowanych. 

Po dwóch dniach za ostrzelenie 
patrolu riemieckiego na Narbutta, 
spędzono z fej uligy do Stauferka- 
serne grupą mężczyzn, których za- 
mordowano przy pomocy szesciu 
serii z karabinu maszymowego. 


udało sią wydostać e koszar. Los 
wszystkich więśniów jest mioma- 


ny. 
Olręgowe Komisja do badań 
zbrodni niemieckich, wsywa wszy- 
stkich, którzy mogliby udzielić 
jakichkolwiek informacji o mor- 
derstwach w. ' Stauferkasemne, do 
zgłaszania sią w gmachu Sądów 
rzy ul, 53/55, 6 piętro, 


Przytoczone dane pochodzą od|pokój 617 do p. o. sędziego śled- 
jednego = uwięzionych, któremu lczego — Haliny Werenko. 


Ze sporiu 
PZPN sprzeciwia się 


przedłużeniu pobytu 


piłkarzy GKZŹ we Francji 


Na 
zarządu PZPN 
wnież sprawa przedłużenia tour- 


niedzielnym posiedzeniu 
znalazła się ró- 


|ego a w konsekwencji i cały 
plan tegorocznej pracy. 


PZPN-owi zależy przede wszyst 


nes ekspedycji CKZZ do 8 maja,|kim na tym, by piłkarze repre- 


ze względu na 
mecz w Metzu. 


przewidziany | zntacy jni 


zmależli się już 3-g9 
maja na ewoich stanowiskach, 


Polski Związek Piłki Nożnejjgdyż w dniu tym, poświęconym 


nie zgodził 'się na przedłużenie | PZIPN-owi, 
zażądał odwołania|spotkań reprezentacyjnych i nie- 


wycieczki i 


odbywa się ezereg 


graczy, gdyż dłuższy ich pobyt| obecność czołowych piłkarzy ob- 


dezorganizuje i tak już „wywró-|hiża wartość i znaczenie 


tych 


cony“ program sezonu wiosen-/! gier. 


$kiad Warszawy przeciw Łodzi 


Warszawski OZPN ogłosił już| watowski i Szczepaniak, którzy 


skład drużyny Warszawy, która 
grać będzie w piątek, dnia 3-go 
maja przeciw Łodzi na etadionie 
WP. w stolicy. 

Przedstawia on się , następują- 
co: Rudnicki; Szczepaniak, Gier- 


jak wiadomo, bawią jeszcze we 
Francji, 

DOKOŃCZENIE MISTRZOSTW. 
BOKSERSKICH 
Dokończenie mistrzostw bok: 
serskich Polski w wadze średniej 


watowski; Wasko; Szczurek, Mil-| ma podobno nastąpić 20 maja na 
czanowski; Hawalewicz, Szymań:| Śląsku w ramach wielkiego tur- 
ski, Górski, Grządziel, Cyganik. | nieju bokserskiego, organizowa* 


Skład ten może ulec zmianie 
o ile,nie przyjadą na ozas Gier- 


jego przez tamtejszy Związek 


Okręgowy. 


jutrzejszy program sporiowy 


W dniu jutrzejszym odbędzie 
się szereg spotkań z okazji świę- 
ta Pierwszego Maja. Największe 
zainteresowanie budzi naturalnie 
mecz sparringowy - teamu A i B, 
który odbędzie się o 17.30 na 


pówno rekordową liczbę widzów. 

Na stadionie Zjednoczonych 
RTS Widzew zmierzy się z tea- 
mem. C, Mecz poprzedzi spotkanie 
w szczypiorniaku Zjednoczone — 
TUR. 


stadionie ŁKS. Zgromądzi on na| 


Zawody lekkoatletyczne w Łodzi 


W zawodach  lekkoafletycznych 
zorganizowanych przez ŁKS osiąg- 
nięto rezultaty: skok w dal Kuźnie 
ki (AZS) 52 -cm, 2) Bednarczyk 
(ŁKS) 571 cm. 5 km Tomaczak (Bo 
ruta 18:54, 2) Wiciński 18:55; Dysk 
Kuźnicki (AZS) 38,64, 2) Maoiasz- 
czyk (ŁKS) 35,65. .1.500 m. Bystry 


Zi) 4:51, 2) Golecki (Zł) 4:51, 200 
mtr Cieśliński AZS) 25,4, 2) Kuźmi 
oki (AZS) 25.4, - 

W biegu dla juniorów ma 60 mtr 
z braku żeńskiej konkurencji starto 
wała Słomczewska, zajmując trze* 
cie miejsce w czasie. 8,4, 
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